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Dziennik polityctny, społeczny i literacki. 

8roda, dnia a1 'stycznia 1912 roku • 
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. 
Redakcja i administracja •Nowego l<urjera t.ódz Prenu1Ut;i<1.lc.1. w Łodzi wynosi roczni l" ro. 6, )Ót- ~eua »yluszeR: 1-sL:ct ::; tru11d 5tJ lwp. u wiersz 

11gt• mieści sie w lokalu przy ul. Zachodniej 37. ro<=Z!'ie rb. 3. miesi~czn ie. kop. 50 lub iego 111lejsce, 11adesta11e 50 lcop., nekroloiti I rt• 

·Interesowani do redakcji zgłaszać sie mogą od Za odnoszeni.-: do do nu łub przesyłk~ t'O:i:ro- 1 klamy 15 ko1>., ogłoszenia vNyczajne 10 ko1l. flrctlrnt 

n do 12 W południe i od 6 do 7 wiecz. \ wą dolicza sie 20 kop. 1ni<:siecmie. ! Ol'!łoszenia 11/ 1 kop. ia wyraz. 

Administracja otwarta od 8 rano do 8 wieczór. 1 Za przesył.kę zagranic~ dolicza si~ 6J le. 1111esięcznie. 
1 01łos1enia za niejseowe: I str .50 kop.. re!da1ny Ił• 

Adres telegraficzny .Łódź Kurjer". Zmiana adresu 20 l{op. TEL!:.FO~U Nr. 2:l3. 1 20 k •• z.wycr.. po ll k. zl w1~r:.;z. petitow:' ' 11ll iei!'l rniejsce. 
Rękopisó~ nadesłanych redakcja nie zwraca, za artylrnłv 11iem:nacr.9ne z ~órv ce .1 ą, h:>aorart >'>·v ,t•l·n L11c;h ach W'.f(l\aoać rti'l ętltle. 

Aaentury; w Łódzi Biuro ogłuszeń .Promień'", P101rkow::oka 81; " PabJcu11cach A. Wadzyński. Zamkowa nr. 23; w Z;:!1erw: Al. Bie!.:1s, Poczek. Tram Nowy Ryn•IL 
WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w Król. Polski~m . oprócz l'Jdzi i okolicy. odd1miJ jest U 1-n1wi tła11d" l. i E. PAetz! i S•ka . 
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tch płyną.ce w g~stwlnach ruczaje? ... 

Kto zbadał1 • • • • • • . • . • 

jeden Szustow. bo hoJnle rozdaje 

Boskie w smaku i woni Lttewslcle Krupniki. •• 

~~~·~·~~·~i~~~~$~~~· 

zaprawit szczere· masy do pracy syste- faktycznie pracują i przynosz11 stowa-· 
.matycznej i produkcyjnej, wysunęli si' ,rzyszeniom rzetelną· kor:zyfć. 

·.na czoło krzykacze. frazesowicze, łub też Wady te trapi11 w mniejszym lab 
ludzie zgoła bez najmniejszego przygo· większym stopniu wszystkie prawie ist· 
towania, którzy ze złowrogiem naszem niejące stowarzyszenia, hamują prawi„ 
-.iakoś to będzie• brali na siebie prowa- dłowy bieg spraw i normalny rozWój 

dzenie prac, wymaga1ącycb wielkiego tych instytueji, których idea priewodnia 
umiłowania idei, równowagi i wytrwa- nie znajduje poparcia . i zaufania szer. 
łości. szych mas. 

Ludzie ci z karygodną łekkomyś!no- _ . ~ też m~ WOfdłe. z powOd~ n_a-

NAJSKUTECZNIEJSzy SRODEK 
usuwa NATURALNA 

ścią porzucają ową prace przy pierw- sze1 mestełoścr, powoł~JąC COŚ do ~yc1a, 
szej sposobno~c1, ,przy naibłahszej przęs:?- musimy zawsze przelicytować su: w 
kodzie starając się . zwalić . wini; za swą swych hasłacu, ~k~at w. słowach , ~"• 

• ~ 1ekkomyśłność na wszystkich, b)'le nit post~powo sć, me l!cząc s14 ze zr~hzo.. 
· na siebie samego. . :"'amem swych haseł; przedstawić ~ 

piegi, P•Y•zoze, opaleniznę, 
w~gr,, czerwono•ć Jwarzy 

i w.aelkie plamw 

,a,ła ao łwa,~y : 
wynalazku ,aptekarza 

Jana Niwińskiego. 
Ili alk1l1ci1 r.illadowoictwa, utde 

0pad'1tka 
n1p1trza11 j1ał g Pł•m•t~ 111 dónj zn1j­

~1jt lit fi 2łl4 . i RIZWiakl IJDlllZCJ 

WODA PRZECZYSZCZAJĄCA 

Dzia.la skutecznie i )'a.godnie 
Dr. <i. PetaccJ 

Lekarz t1adwom y ó jca ś ..... Piusa X. 

Fer aspera.aD ·astral 

. . , Jako idea m działacze, którzy jednym 
Dlatego też ~erultat ~aki~J „pra~~ gestem porusz'l ziemi~ z posad i je4-

. nie mo.te być. '?ny, amżeh ten, 1akt nem słowem wszystlto przerobią. 
· otrzymu1emy: · mew1ara szerszych sfer, w . . . 
celowość jakichkolwiek wysiłków, ze- Za. temi słowami śladem me łd'ł 

• • . , . . J - C'JffftY 1 częstokroć szeroko zakreślone 
bo1~tmen1e 1 w koncu apat1.•. . plany pracy przy zetknięciu sic: z ~ 

Ody jes!cze dodamy brak poeittcia ciem reaJn~m nie wytriymuil\ najl!ejnej 
, odpowiedzialności ? . 'przy jęte na siebie krytyki z powodu· niemc,żnośei nrzeay„ 
obowi~ki w pracy sp()łecz!'łef. · 1Jrzesta- wistitlenia w .i.-s~ych warunkach. 
nie nas dziwić apadek tak w1ełu stowa- W kaidem innern społeczeństwie 

rzyszeń nas1.ych, których potrzebę i ce- jaa.akołwiek organłiacja h1b grupa lu-
-~- • · 1owoś ... kaźdy najmniej nawet uśwłado· · ) , któraby L>udo"'ała tamki na lodzie, 

Ody spojrzymy krytyczni~ na nasze miony uinawał i o których proeramie im>w i ąc o swy .;h ideach, a nie prz yło­

łprndd W aptekach, składach aptecznych • życie SpOłe~zne. polityczne: czy za WO• : rozpraWlll\O lJ.ami całem1, budUJl&C Ob• żyła do nich ręki dla wciel.enta ich W 

1 perfumer)ach. .d~we, to niewątpliwie naw~t mniej wy• surne plany aa praysdość; wybierano czyn, napiętnowan4 by została mianem 

Jan •~iwiński. 

robione oko zauwafy • • iż lnnnią wc1ąi wtedy le&Joa preznów, włeeprezcsów, naiwnych, a moie i - oszustów, u nas 

• u nas hasła . i f~az~y. bclta1nucące tylko stwauaao sekcje i podsekcje, w których 11atomlast ludzie z crz111iąumi hasłami 

D%islejszy numer składa si~ opin1e aaszego społe'2•Ó:uw~. które dla aaru w · poczlltku ich istni~nil zaczy· na · uatacłl. pu:>Utą w tłowach 1 sercach. 

·• 8-mia kolumn. · podniesiema·. 11asie1 oświaty, kultury 1 n;da si' \łallta wew~trzna, walka o nicości~ .,, czynacb, majta jłHCZe, niesta­

to I 

' 
Kalendarzyk. 

Sroda, d, 31 ltycznla 1912 r. 
~ Dz i i: Piotra Nołasko W. · 
u lr « . lanKeio B. M. Bry~idy. 

ci.~robytu absolutnie żadn~J re.al11ej wa· wład1e, przew~2e, powstawały stron· ty -- pOiłuch. a nierzadko i poważanie.. 
· ioścl ni.e posiada1ą. nldwa, partje, parlyjki, wzajem sh: zwal- · Czas najwyższy, aby społeezea\stwo 

Nm iycle .;, Oltafflich paru lataeh "-•„~· HSJe otworzyło oczy i wyrobiło sobia 

wesdo w nową fazę, wyłoniło całą moc VI ten sr:t~ · dla OM>błttych 1wy- właściwy Poiłęci •• Mt~ pracy rze„ 
potrzeb, zadośćuczynienie którym stało bujałych ambicji 5?rzebano sprawt: ogól· czywistei, prowadzące do le;>szej przy­

·~ motłiwem na drodze l~ln1j1 tynt· a-, nie cofając ~ przed wywłócnniem sdości, nas zaprewet:, bJ zaprzestano 
-czasem zamiast fiiiłaczy. trEyllłai4Cycll · aa zewn,trz trłla domowylll sporów, uifłkoweć nereM na urqdAnie nbrai 
. lłkt aa palsie s~, ~cb ··przed ajadłłwem krytykowaoiem 1 t,vą, ~ ; organi&acyjllJ~ na wybory J1l'OZ8s6• 



j t. d„ c:zas przestać podlegać działaniu 
tlik, które prócz zadowolenia swoich 
ambicyjek i burzenia tego co Im inni 
tworzyli, 'nigd.)' nic stałego lub potytecz.. 
nego stworzyć nie są w stanie. 

Czas abyśmy się zjednoczyli we wspói· 
nych zabiegach około rozpoczęcia rze­
czywistej, potyteezne1 i owocnej pra,y, 
która nas odrodzi i zapewni nam po. 
godne jutro; w takiej pracy wszystko 
inne zejdzie na plan ostatni i powoli 
iatrą si~ wszelkie rótnice. bo na proźne 
spory nie starczy nam czasu ani 
ochoty. 

Niech nas nie zrata chwilowe nle­
pOWOd7.eo;e lub stworzone przez krzy­
kaczy przeszkody, pamiętajmy, Iż per 
aspera ad astra, te · na wyżyny trudna 
wiedzie droga. 

Marek Lech. 

Wodzińskiej, autografy, inne pamiątki po •Wszyscy, znający go bliżej lub 
rodzicach poety i po nim i t. d. dalej,_ w'ledz1eli, że procedura mianowania 

• I 

Tncq:: sł• od najmniejszego sze. 
lestu, po całych godzinach przesiadywał 
na jednem miejscu, utkwiwszy wzrok w 
drzwiach wejlłciowych. . 

Dział IV różnych poetów i auto· gubernatorów uproszczona była do spo· 
rów polskich. Kraszewskiego, J{rasiń- sobów jak najbardziej patrjarchalnych. 
skiego. Chopina. dzieła i biuro Orzesz- jak wiadomo, m1nisterjum spraw we-
kowej, pamiątki po niej i Konopnick·ej, wnctrznych posiada listę kandydatów na Pewnej północy dzfełnfea. okałaf11e& 

Uział V .stara Warszawa•: albumy, stanowiska gubernatorów i wlceguberna• wfclienie, w szczególnym zna1dowała si-= 
l):ztychy. obrazy, starożytność, pieczecie, torów wraz 'I. oceną zdolności I wykazem ruchu. ie . wszystkich stron ch1gncty 
widokł ł t. d. starszeństwa na służoie . jednocześnie tu zasti:p)' siły zbrojnej wszelkie~o ro­

Dział VI: staroiytności polsko-ty„ jednak miał swoią listę i Stołyp-in wraz dza1u, które zająwszy najblitsze ulice, 
dowsk1e. ze skrzyneczką, w które1 chowane były zatamowały ruch w zupełności. 

Powytsly zbl6r Meyet zapi. ał mia· listy różnych skuzynowanych 1 wyb:tnych fakt wykonania wyroku trzymanf 
sto Warszawie, . przyszłemu Muzeum osób z rekomendacjami na urząd gu• hył w ścisłej ta1emnicy. N?. wet redakcje 
sztuk pięknych, z warunkiem z~roma· bernatora lub wicegubernatora. I Oto µ1srn powia11omione zostały o północy •. 
dzenia specjalnego działu im. Leooolda prawie zawsze kiedy m ał być przedsta- W rezultacie zdołano. zapooied~ s1<anda· 
Meyeta oraz ustanowienia specjalnego w1onv kandydat na gubernatora, otrzy• licznym za,ściom, Jakie miały miejsce 1 
oddziału poetów polskich z osobnemi mywano we właś,iwym urzt:dzie króciutki lipca 1910 r. przy wiesuniu osławione„ 
salami. liścik od m1n1stra: przygotować referat go L1aoeuia. 

Gdyby Muzeum mleJ kfe w chu~u 2 o takie,•to Of.Ub1sto Cł na ten lub 1nny N11:za1.11ugo dwa wozy kata Deiblera 
lat nie przyjęło powytszego zapisu dla urtąd - 1 ~Jny kandydat poprzedui nie om1esikaly przekroczyć wrot w1• 
jakichkolwiek powodów, wykonawcy te- po ri!Z dziesiąty szedł spać aż do no· z1en11ycb. 
stamentu oddadzą zbiory t b1bl1otece wego wakansu. o godz. s wszystko było gotowe. 
Krasiństdch oraz Muzeum narodowemu Wszystkim było przytem wiadomo, Straszna m.lszyna funkcjonowała prawi• 
w Krakowie do depozytu ua lat 15. ie prey mianowaniu tych gubernatorów dłowo. 

Oja Muieum na urz'ldlenie ga >lot, lub wicegubernator6w, uszczęśliwionym O l!Odz. 6 zapukano do cell ska0& 
zai 1 t.' p. dla zbiorów wymienionych dzięki specjalnym liścikom ministra. nego.. Renard ubrany był tut całkowi 

testator legował rb. 1,SOO do \YYpłaty najmniejsze znaczenie miała kwestia cie i siedział na łóżku. Wldziac wcho­
w pm:ciągu 2 lat. zdolności tego lub inneeo szcześl.iwca. dzących sędziów, wskoczył momentalnie, 

Diiał VII: ksiązki, r~kopisy, auto- Nic tet dz1wne1?0, te zapominając z zbladszy śmiertelnie. 
w ciągu ostatnich lat citerdziestu J!fafy, korespondencia literacka Meyta czasem, w iakl to sposób panowie A, - Mie1cle odwagc, krzykqł kto&~ 

stan finansowy Niemiec zadziwia świat Orzeszkowei, materjały źródłowe do ty~ B i C trafiali na kr:zesh gubernatorskie, tłumu. 
cały swym potY.ornym rozrostem, kolo- cia ::iłowackiego, dzieła, album, aut°'" sam Stołypin, przy pierwszym zetknięciu - Mam ją- odpowiedział Renard. 
salnością obrotów handlowych, uooro- grafy i materiały zapisał na włHność się ur~ędowem z tymi A, B i C. docho· lecz to wszystlto jedno. Nigdybym nit 
bytem, który zeta się panować w całcm b1blJoteki ordyn8Cji hr. Kraslń~kłch p, chodził do w111osku~ fe gubernatorowie przypuszczał, aby za taką spcawę ści41to 
państwie. n .• Daru Imienia Meyeta•. Uporządko- są nieodpowiedni. mi głowę. Byłem pijany, nie włed&iałem 

waniem i czuwaniem nad tym zbiorem co czynie•. 
A jednak podstawy owego dobro- zająć się mają: Bronisław Chlebowsl<i .Przebieranie nie jtrwało długo. 

bytu nie są tak silnemi, jak by Sifł zda· Zenon Przesmycki i 3 innych literatów: -jllkohol1·k na g1·1otyn1e. Skazanemu ofiarUJlł szklank~ rumu. wało; finansowy kryzys wywołany nie- któ · · ·e i odt · Korzvstame z korespondenci'i za. n& 011 me przyJIDUJ re&ca ze pewnoścl11, jak się zakończy konflikt / t 
strzeżone iest dopiero po latach pięciu wslrt: em. •rancusko·nlemiecki był tego jaknajja- K ł N K. " ). Ni'e i• mA..; nie cbr• al„ .... t„ d d od śmierci te tatora. ( or. w • • • ..... - , n - u..-., - """ -rawszym owo em. h 1 J · 1 ·d te ·1 t .... 

O Dział vm, chopinowski. obe1'mu1· „. --o-o- o u. Ut: J I e raz oa il o yo~ "" szołomiomie powodzentem or•i· „ lk b I •u · waA-ił• „ cy dzieła, m~ctale, ryciny i t. d. Mey t p a r y ż, w „..,_„fa. a o o „m mme zapro ~ • ft!!m i rozwojem ekonomicznym, Niemcy k c ... ,-..c-a. 
nie umiały być ostrotnym1 1 umiarko- zapisał se cji. im. hopina przy . Tow. Renard nie przyjmuje równfeł P• 

i li ł muzycznem warszawskiem. . Nazywał się Artur Renard. Uro- "ferosa. Przy pomocy kata. wsiada aa wbanynił1 • t me czy 1 siq z nlcz m, ~dy Bronzy arty~tycine-Muzeurn prz diił się . w 1887 roku w Dammari6 (dC>4 wr ó„ c odz· o o przewagc militarn,. Budżet E · L · ) J d ... 
wojenny Niemiec, wykazujący w 1876 r. m~łu i rolnictwa w Warszawie. parlament ure-e: ... oir. e ynak za• Kilka minut podróty, skazany, wy. 
500 milionów marek, . roku l89S 2) Cały zresztą ma1Cltel<; po pof<ry· motnych ·rzeźników. utrzymał wychowa• siada o par~ kroków przed gilotyną. O· 
wzniósł się do 710 milionów• w 1910 ciu legatów. (wymienionych w osobnym nie dość dobrc;-. b.ecnl obnataJ1& głowy. Zandarml pre-
dostedł wresicie do 1,010 m11. kody~)'lu) przez~iacz~ł te_stator m. War- Po wyjściu ze szkół, odbył słui~ ientu' broi\. Renard jest zsiniały l a. 

P szaw1e ua _otwieram 1 wspomagame wojskowlł w Aligerze. Otrzymawszy za· ir'fll pr•ybieraj• wyru zwi•"'""'O wprost ragnąc: wreszci · rawlć czoło po- · ź h La V 1 t p · -~ „ „ ---
d "'. N sikót po,zątkowych i rzemieślniczy;b Jecie w rze mac 1 e t~ w aryzu, diikl •. te z(! morskleJ 011g111, 1emcy sformo· ...... ymla iony nł sz--. ół o.siadł tam, w kilka lat pójniei, na waty fiol• na którą równiet wydały per p..,.,. w „n I ~~ uwymt wa- J Blizkf jest utraty przytomnołcL sn, 

.., r runkami. , tałe. ó k 6-
tworne sumy. fundusz j wi--tv. Conajmni t1~t wo pre stale i eta- jest wciumi:ty pod strasi;ny n t, t 

N f k ł _... ....... J ~ ... -J~•;, ranau • ry naly~umiast upada.. SprawiedHwoki a wo s o maryna•~• w,„a e st-: wyno1:>1ć musi .w gotowiźme rb, 2óU,OOO, stało si
4 

aadosćll 
obecnie o 4'80 proc:. więcej nit przed która to ,;uma pozostac musi 11ielK111t0ta. Niestety; nie dłui?o to trwało. Wcfą~- Działo 1,„ to 20 stycznia roka pe IZ nastu laty. .& „ 

To też nic dzlwn o, te olbrzymi . Nauczania odbywae lt; ma wyłąc;i„ nlęty przez kol ~ów c:orai cz...,ciej za- skiego 19ll w wolnej . I demokralyCIOli 
badłet wykaEuje stały deficyt. Dług pań· nre w . !yku polskim. Na nauczycieli t?lądat do butelki f wkrótce znalazł si• Mepublice franc11&k1ej. 
stwowy przez to samo wzrasta rok rocz· i nauczycielki mal• być pr.iyirńowanl ca kowicle z"onach hydry lkoholo· W przytocionym fakde krJJe 11, ·nie · wynosi obecnie 216 miliardów. 685 polacy 1 polki bei różnicy wyznanl3t a wei, która z sumiennego pracownika o cała tragedia. 
milionów marek. Od r. 1875 do inio więc i w. mojz"szowego: charakterze zrównoważonym, ·uczyniła S dl" "" XX wf ku ak I „ Ozieci polskie przyjmowa11e byt człowieka-zwierzę. Były chwile„ gdy pni\Vie iwo::M,; e n am ł 
roczne ~więklzenie s1ą ow llO długa do· mogą do szkół tych bez ró!nicy wyzna• stawał sie niebezµiecwy. Kronika są· sądom wie.cu:anie zbrodniarzy, w prze-
wo do óOO milionów. nlJ. dowa notuje kilkakrotno skazanio go ą watającej swej części alkoholików, mi~s~ 

To tet; p fistwo illemle~le p0tnlmo Zap ten ma b)ć oddany m. War- gwałt, poranienie i noszenie broni nie- prz~prowadienle prawodawstwa. zmie· 
Dl pozór pomyślnego ro~wo1u utrzymu· sz wi w dwa łata po ustanowieniu sa- dozwolonej. . . rza1aic::ego do ~akazanla wyrobu 1 •prze. 
Je sit: 1edynle plenlędzm1, potyaanemi moriądl& miejskiego, a zarząd miasra . Wr_eszcie dnia S sierpnia 1911 roku ~ daty al~oholu. 
od pafls.tw. obcych. Kredyt jest w r~ku PłłJpótniei li 1 rQk pa .obiąc::iu le~atu nastąpił dzień k-rył)'czny.. 0~1s mor.du nlewfn~eao cz~owfekt 
rqdu dźw~gnlą, któr' . 1, posługuje z ma otworzy~ szkoły, . Prży zbiegu ultcy Reaumur i bul• wstrzą:.nąć moze najbar~z1e1 obo1ctuoao 
na~zwyczainą zręcznosc::u,, podnosząc nią w razie, gdyby miasto nie otriy- waru Sebastopol agent poliey1nY zatrzy„ i nleśW•łldomego człowieka. 
łw1e_t c_ałyt ~ecz gdyby w~padklem owa małQ iamorz d.u lnb nąruszyło waruntd, mał samochód i spisywał protokuł za To też prasa paryska. za nlellcmy­
djwigma , wyśhzgm;ł~ mu 1 i ,,1< zo- u:stunowione pr1:ez testatora, cały zapis przekrocznie regulaminu. Do zbiega.. mi wyjątkami, wstydliwie pnem1lczała 
stał b}' . w położeniu bei wyjścl , wo~ przechodzi na rzecz Muzeum pn:amyslu wiska przyłqczył1 sit wl(rótce Artur Re- o~tatnie łowa skazi:tńca, b~dąc ~łKowi„ 
bea nie tylko zewnętrznych wrogów, leu 1 rolni twa w War i:11w1"- nard l 1ectęn z ~go towarzyszy. Cit i bez za5trzdeń na liłuib•o potetn 
~awet wabec wewnetcznych zobowu,zal\ Egzekutorami . tesliimcnt L opołd Od słgwa do słowa Renard n- go kapitału alkonolowego. 

· • potroi>. Mey l m1a110Wjł dw. prz~ 1 gł 'fl• • nał za konieczne poprzeć swe • Znafa!ły się l~dnak nlezatełnt dz!en-. 
' · leki;andra Krausbara, Ac.łoiła ·· u1i5ow· zdanie rewolwerem, który wyjąwszy na- nitu, ~tóre całko~1ty op.Is, bez opusz-

sk1ego, 5tamsława J,.eszczyńsluego i 21e, skierował w stronę agenta policji I czeń 1 prz kr can, oplnJI publiczneJ po-
Wł0u1.1m1ena Pow1"hrowSK1t:iL01 ora~ re- wypalił, itr nlw zy go b. cic;tko, poczem dały. . · Testament LBOPO_ Ida Meyefa, "'*1Hvrd A1 K •11or. ~w1ctocnow11k1e"o. pocz~t uc:l~l<at pneśl dowuny' przez per Traktu1ąc .bei,tronole1~raw~ •. stwre11-

, Hetl.lW lY'i /. o;a kur•łvrow ap1 'QW z liciantów. W ensia ucieczki zranił je- dz~ł musimy, ze były to dzienniki reak• 

Wiceprezes s21du okruu wanzaw-
. tłłego, przewodniczący V wydziału cy­
wilnego. Martjanow, ot orzył testament 
mlstyc:;zny, sporządzony przez Leopolda 
Meyeta d, l1 marca 1911 r,, i którego 
P1' razie przytoczyć może.my główne 
pun~ty następujące: 
·: Zbiory swo i pamiątki Leopold 
Meyet poailełił na 6 działów następu„ 

' . C)":h: 
Dział l. Zbiór ogólny: obraiy u· 

lełne. pasteiOwe, minJatury, rzttoy, me­
ble, medaljou>, bronzy, pr;.r;c<Jm101y 

· sreorne, pasy, tl(aniny, ceramika, krysz­
kdY1 hełmy, oroń, mooel armaty, me~ 
Gale, herby. dzieła, drobi zgl, portr ty 
JQo~inne 1 t. a. 
. Dzltł. Il _ Mi~kl wfc1ow•kl. Wszystkłe 
dzieła M1c~!ew1cza1 rzeżby„ medaliony, 
dagerotyp~, p~rtrety, sztychy, pocztów-
~ ezasopasma 1 t. p. · 

Dział 111 Słowackiego. Wszystkie 
dsleła, dwa oie 'ne portrety ojcB. portret 
m11t"i' minjatury, portret p. l31Ecu, por­
treay rodziny Słowackiego ł wizerunki w 
utycbach, fotoeraf11ch, drzeworytach, 
pop.leraic 1 v.oaku. portrety Bobrowe; ł 

l)fiiW.0111 kQ~li.lClt 1 w~~uacHmił naJtQp· dn l?O, w przebraniu cywilnem, który cyJoe. 
~óN, · zał(rodził mu drogę, przyuyniwszy się Jesteśmy świadkami istotnie nfezwy• 

F1mdacl• 11koln11, do czasu objęcia 
fej przet miasto, ma nosił nazwę „funw 
t 1cji szkolnej Im. Leopolda Meyeta•, po 
ob( :iu zaś 1ej przez nuasto, • undacji 
zkolne, Leopoldtt M y ta pOt1 Zł'm;di.m: 

m. Wanzawy". . 
Egzekutorom te!!Jamentu fdeyet po· 

lcclł sprzedał nieruchomości swo1e przy 
tJI. oksal co na.mniej za rb. 85,000, 
przy ul. Nowy Swiat nr. 28 la rb. 
JaSt-00 i przy ul. Widok 11r. 9 z~ rb_ 
95,ooo. . 

do ego ui ej • kiego zjawiska. Na rozkaz dany z góry, 
Działo się to o godzinie 4 I pół cały świat oficjalny Franci1 przemilcz& 

po południu, w dzielnicy prawie 11ajrnch· wszelki pOWlłillO ujecie sp14wy ałkołlo„ 
liwszet Paiyza. li.zmu. 

l O si~rpni1 odbył sio ur_oczysty po· ·Natomiast pneciwni~ d:tisicjsztgo 
V' b ofiary _sw a.O obow1_ązku. Nad ustroju państwowego. s or~ystah z \ego. 
grobem policjanta przemawiał prefekt kując sobie do:JKunałą bron przeciw '1zi• 
µohc1i L_epu~e· lttćry w łf.Orąc~c~ sł<?· sieJszemu rzqdowi trzeciej republiki i na• 
w&tch W:>kłZ:~ł ltoniecznośc od:str~szema wołUJą swe szt:regi do energicznej walk( 
zbrodQ1arzy. iii~azu1ąc 1cb w pofoll oe1· nałojLiem który staWl§ł Pra'1CJł nJ łqoJa.. 
barJzleJ be~w;r;~l~unyl ze aści ' 

W koncu 191 l rok11 s1d wyd!lł nie· pr P • 
ł'ilplery wartościowe 

nici splen1ętył. 
ubł1~a11y wyrok. Rzec ociywisłł. że predzeł, cz'/ 

poltcił rów· później, opinja publiczna otrząśnie sil 
Renard skazany został na karc , letarau 

Na koszty pogrzebu i kamienia 
grobowego prt znaczył wreszcie rubli 
1,~. ' 

• I J 

Ja( m!a~owano r ~u~~r~atnrów 1 
Ks. Mesz.cierskii opowiadq" „Orai• 

d11ninie• 1 dut, znajomok•• rzeczy, 1ak 
niebo11czyk lOłypin m1onoWMł gubcrna ... 
torów i wlcaauberwatorów. • 

śmierc:I płtez powiesienie. . Prezydent Wówczas całkowilij 'l ~łuq~ pr: VPf· 
r~publlki> zwatywszy okolicznołei prze- sywać sobie będą słusuile tywioły anty• 
~t,pstwi,, zab6icy nie ułaskawił, repJJblikaA~kiel 

Renard zamknięw w wi zl niu .t.a 
Sanie" w Parxżu, w celi skazanych na Oto do jakiej parodoksałnej sytuacjł 
śmi . rć. do· ostatnltj chwiU ipod1iew.ał do;:Jrowadzić może truciznt. J!W n.a po„ 
~ił uła~kawieni 1- nie wiedział 0 tern, wszechnie Blkoholem. 
tt prośba jego ~tał• odrzuconą. W yciągni;my sop~ z niej naleiyłl\ 

W ciągu 9statmch dni kilku, wie- naukę. · · 
dilony i.mttynluem, okazywał riadzwy- NieĆh e11ła pr111 polak,. a llC tia 
c111n1 zd111erwow4n.e, czuJąC, Jo zhlita celu dobro całego ntrodu, rozpl1anego 
lio chwila oatalilli na katdym kroku, priyczynl sit do sza-

I : 
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rzenia idei abstynenckich w jaknajszer­
·zych kołach. 

Czas już naj.rytszy zająć się tą 
spraw1&J 

J. Bel. 

Wiadomości ogólne. -
O biany wyj'lłkowe. W Ju„ 

tym, 1ak i:11:szą .B1rz. W1ed.•, mają być 
zniesione s:any wyiątkowe w wielu mieJ­
scowośc1ach ~yberJ', na skutek starań 
generał-g,tibernatorow irkuckiego 1 ste­
powe~u. 

O Sprawa adwokat6w­
ł'Jdow. Pv\inister sprawiedliwości, 1ak 
donosi .Riecz•, polecił wnieść do d~ . 
partamen:ów kasacyinych senatu sprawę 
pomocników adwokatów przysięgłych, 
a mianowicie, czy na pomocmków adr 
wokalów przysięgłych żydów rozciąga­
ją su: przepisy, ustanowione dla adwo­
katów żydów. 

Minister nie chce rozstrzygać tej 
sprawy samodzielnie wobec niewyJaśnio­
nego po~ozema korporac11 pomocników 
aawt katów przysięgłych. 

Osoby, na~etące do tej korporacji. 
t. pewnych v:zględów motn11 podciągnąć 
pod kate!!orję obrońców prywatnych i 
za takich byli uważani w niektóry'h in. 
stytucjach sądowych. 

Minister sprawiedliwości przypu-
szcza 1ednak1 ż.e pOIJlOCnicy adwokatów 
pr1ys:ęgłych powinni być uważam za 
na:etących do stanu adwokackiego i 
dlatego rozciąga su: na nich odpow1ed­
me ograniczenia. 

Wy1asnienie to jest konieczne mim· 
strowi spra~ 1edłiwuści wobec pro,ektu 
wprowadzenia normy ogranicza14lcej 
liczbe pomo~ników adwokack1clt iyaow. 

O O azkołw *wdowakle. W 
ministenum ośw aty omawiana jest 
obecnie, jak dono5i 90ołos Moskwy•, 
sprawa utworzenia specjalnej komisji, 
której obowiązkiem byłoby roztoczenie 
nadzoru nad nitsZemi i średniemi szko• 
łami tydowskiemi. Sprawa ukół ży­
dowskich niejednokrotnie poruszana była 
za czasów Szwarca; który zgromadził 
dane co do liczby istni-:jących nitszych 
I średnich szkół iydowskich i nosił si-= 
1 zallliarem utworzenia przy minister1um 
.;pecialnego wydziału dla szkół tych, zu­
i)ełnie niezależnego od deparlamentu 
oświaty. 

Po mtąpfenfd Szwam1 sprawa 
atworzenla wydziału takiego chwilowo 
'!Cichła. i dopiero teraz minister Kasso 
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AUGUST STRINDBERG 

zażądał przedstaw1e11.a sobie gOlo-Aego 
1uż materjału w ter s 1aw e. Memc::rja t 
stwierdza między it111e111, że liczoa 1slnie­
jących dziś nitszych i średnich szkół 
żydowskich przewyższa znacznie zapo• 
trzebowanle. 

Ze świata. 
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O Polit„ka ant,polska. U­

stęp mowy tronowej pruskiej o nowych 
zamierzeniach antypolskich brzmi do­
słowne, jak nastę1- u ,e: 

.Utrzymanie i wzmocnienie żywiołu 
niemieckiego w dzielnicach kraju z lud· 
nością mieszaną pod względem języko· 
wyu1, jest ciągle ważną rządu troską. W 
now}m proiekcie do i-rawa rząd będzie 
prosił izbę o środki p1enietne na roz­
szerzenie na kilka innych dzielnic stoso„ 
wanych w prowinCJ1 poznańskie1 i w 
Prusach Zachodnich środków ao utwier· 
dzenia i odc1łużen1a pos1adłosc1 ziem­
slucb. Dalsze środl, , l~tórycłl ziłdaniem 
będzie wzmo„menie kolomzaCJ• we ­
wnętrzue · , ~i& ooecme puygolowywamf'. 

Z usteou tego widac!, że rzaid, w 
myśl bi ada6 hakatystów, którzy skartą 
s ię, że polacy, wybierani z Poznań.;kie­
go i Prus Królewskich, .zalewaj ą• po­
t?ranic:zne powiaty S1C&Ska średniego i 
Brandenburgii, postanowił rozciąi:?nąt 
poznai\skie prawa wy;ątkowe równiet i 
na te okolice, 

O llliędzwnarodoww azpłeg. 
jak słychać, dotychczasowe śle­
dztwo. prowadzone przeciw areszto• 
nemu w Krakowie pod zar1.:utem zbrodni 
szpiegostwa P, Pełce9 miało stwierdzić, 
ze rzemiosło szpiegowskie rozpoczął on 
w roku 1904. W Austrii szpiegował na 
rzecz innych państw od roku 1906. 
Orasował on po całej monarchji, pu 
wszystkich większych miastach, jak 
Wiedeń, Budapeszt, Tryest, Kraków, 
Lwów •td. 

\\ yozio poJol.>no na ,aw, że rmał 
bl isk ie stosu 11 l<1 z l :cznymi 1111ęd 1.y11aro• 
uowymi s:tpiega111i. Prawdziwego na• 
zwiska dotąd policja nie stwierdziła. 
W Brandenburgu w (Niemczech) odsia­
dywał karę przez 3 lata 7 miesh:cy za 
""rodnie szpiegostwa na rzecz Francji. 

Pełka zarabiał dużo, gdyż prowaJzlł 
tycie bardzo wygodne 1 wystawne, i 
jeździł po wszystkich miejscowościach 
k4.r>ieiowych, 

O Trzęsie11le zi mi w All• 
glji. W okręgu kopalni Węi?la Lanfil­
let w Wa~ji Południowej uczuć się dały 
silne uderzenia podziemne. Straty znacz· 
ne. Na szczęście, obyło bez ofiar w 
ludzi:i · h. 

O Gro owiec Bol~•ława 
Smiał go 'W sswa.xu. K ) tmtet, 
opiel< ujący się grobowcem B Jlesł a wa 
Smiałego w Ossyaku, spełniajllC obo­
wiąze!< zlotema 1 achunków, podaje do 
wiadomości, iż skłaclkt i subwencje które 
w d. 31 grudnia r. 1910 wynosiły 22v7 
kor. 97 hal., zwiększyły się w r. z. o 
naro :::ły procent kwotą 208 kor: 53 hal. 
1 składl<ami 70 l\Or., tak, że uzbierany 
fundu ::z wym.sit w d. 1 stycznia r. z. 
kwotę 24 7o kvr. 50 hal. Ponieważ 
k JSlta odnowienia 1 zabezpiec:zen•a na 
przy :;złość Bolesławowego g1obowca 
wyniosą o1'oło 4000 kor., przelo komitet 
zmuszony 1est clekać, aż suma składek 
do te) kwoty urośnie. Łaskawe oary na 
powyższy cel przyimuje dyrei(CJa Muieum 
narodowego w Sukienmcacll. 

Z Cesarstwa. 
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nę Puryszkiewicza. Z 11.: , , ·· : Jq 
noszą, że gubern,ałny m„„;>t;„i.;., ..J •• 1.1 .· ' 

ty podał się do dymisji i oymi~ia zvslii· 
ła przyjęta. 

6 Godna mał*onka. Petefl. 
sbursk1 sąd okr~owy skazał żon-: jubi· 
lera Michajłowę na 12 lat katorgi, jej 
~ lużącą Sokołowe - na 10 lał. 

iV\ 1chaJłowa namówiła swo1ą stułą... 
cą, by ta zamordowała jeJ śpiącego me· 
~. Sokołowa, 1legająt: namowom swo· 
JCJ 1„au1 i zac~ona 400 rb. 11agro~y za 
pomy~rnę dokonanie .<Uieła„ - ~ ,w;i t• 
ld do Idącego w łótklł Mkhi:iJWWa, 
r1rn'ł..: gu powaiu.e. 

6 Samob6jstwo o6mlolet• 
niego chłopca. Straszny, niepojęty 
worost dramat duszy dzieci~ei miał 
mie sce w tych dniach w Petersbur !U w 
rodzinie kandydata nauk fieyczuo -rnate· 
matycznych, Warnra. Ośmioletni syn 
jego powiesił się na pasku rzemiennym 
w pokoju sypialny1n. Matka w tym 
czasie zna dowała się w przyległym po• 
koju. Przypadkowo wszedłszy tam. za· 
stała iut stygnący trup dziecka. Rozpacz 
matki była tak wielka, ie: lekarze uiyli 
wszelkich środków, aby Ją przywrócit 
do przytomu.oścJ. 

Z LITWY I RUSI, 
x-~peojahatka. 0 Kur WilH 

w l\OUCU fOl\U z.e„złc:;.O iJO..&a{ wiado­
mo~ o aresztowaniu uiejakiej Lufer, 
podeJrzaneJ w danym wypadku o cheć 
uwiezienia młodt:1ulk1ej 1.:órk1 urzodnilta 
r. 1 ogóh11e o u'1Ułłł w llau'1la żywym 
tow.lrew. 

A Mieńszikow - przeciw Luter prM"ltywa obecnie w w}ezie-
aroczystoaciom. Mieńsztkow w niu. Policja śledcza stwierdz iła, ie Lu­
.Nowo1e Wremia" zwraca uwagc. te fer' ma wiele krewnych na Litwie i Bia­
uroczystości 1ubileuszowe, przypada iąc:e łejrusi i wszyscy oni przewatnie zajmu• 
na rok 1912, mogą wywołać niedobre ją się utrzymywaniem domów rozpusty, 
wrażenie we Francji. aosja uesztą, zda· .N edawno wytocwno jej 2 sprawy za 
niem jego, nie odniosła wcale zwyci~- prze:;tępstwa .przeciw morałnosci: w je­
stwa nad arm1 ą Napoleona, gdyt Kutu- dne1 Luter zlotyła kaucjt: i sprawa jest 
zow pobił Jedynie resztki wielkiej armji. u sędz1ogo śledc:Łe~o. w drugiej zaś -
Rosja wystawiła przeciwko N1tpoleonowi jut otrzymała wyrok sędziego pokoju, 
dwie arm,e, które jednał< wciąt musiały skazu1ący Jcl na 3 m1e:;. więL1enia. 
si ę co~~ć, rząd bo"".iem nie .był w stanie X Balo lemłeckl VI dn. 
obromc 1.ra)u. Na1stosowme1szem upa• b w n .n · tku • j s • 
mi-:tuien iem tei donio ·łej· chwih w życiu 22 • l!l· pobHtu ma111 P·. • ~ 

s czewsk1ego, Lado, w pow. ró\V1el\sk1m, 
RosJI, zda111em J.Vl1enst.1kowu, będzie przy· wylądował b ł 2Jlany buną i 
got~wa111e aru111 ro.:0yJsK1t:J uo odparcia Berlina od 
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Ha1si.:1a mt i<os1e now~go Napoleona. thorn, B~~hs~n rt~~i~. Nlefortu~nych 
ć Pary•zkiewicz I Kra- podróżników odstawiono do sąsiedni~o 

pieńscy. Zacięta walka rodów Pu- miasteczka Tomosagradu i oddano w 
ryszkiewiczów i Krupieńskic:h w Besara- r"8 policji. Podrótni przebyli w porr 
bji chwilowo przeważyła szale na stro- wietrzu 26 gOdZin. 

pączki? Leor: 'Nk mttSZI\ stać w zbityeh ' szpo­
lerach; które są, jedynrti i,.1odpo.-- gałt\Z&k. wspt• 
Dających ste wei2't -do 9'01\ca. 

Rosjanie na wygnaniu. 

Jakze sit to stało? Czy lego myśli nie były 
w stame zareagować na to s protestem? A. mo­
że nie miały powodu? Jakże się to stało? Opu­
ścił żonę i dziecię, ponieważ umysł jego uległ 
ogromnemu wzburzeniu~ takiemu samemu eo 
i tony, Zadrzał. Czuł sit sam pustką w pustce. 

Gdyby go ktoś przemocą prżywiązal do 
elastycznej nitki, która siQ wydluiała, coraz 
dalej i dalej; on 1ednak wrócić musi. Czy mo­
te ją przerwać? Niel nie! 

W.iedzą winne latorośle, te na "m1m 
. wierzchołku przyjdzie ~it im postawić o wła­
snej sile - 1 ł<> do tego trwałej; na to jednak 
zdobyć się nie mogły. A EJrzeoież iak być mu„ 
8i; konieczność tego W) .1Jaga. W przeciwn1m 
razie upadłby cały winny strom na ziemtt. 
Cóż więc S\...onowiło p<'dpor~ - jeżeli nie te 
11labe tyczki obrosłe liśćmi? Włdnie - obe­
cnie dopiero poezuly ze s' słabe, ie na swoj' 
egzystencję gwaranc1i dać nie mog'° 

PowteU.. 

- Zclafe mi 1lt, łe nasU\pł słota, gdy! 
trukt jut si„ ukazuil\ 

- Kailłdz, domyśliwa~ sie, te sit to ty. 
ez7 jego i jego braci, odrzekł: 

- Nie koniecznie, mol panowie. Kruki 
od czaaa do ezaau wyrywają pączki ziarna z 
ziem). lecz wiem1, te takte i g1ł9lenice nisz· 
ez'; 

Paweł malał przy~nad • raejt ksłtdzu. 
Ziemia na przestrzeni Alp Sawickich jest nie• 
urodzajna wskutek czego ksitża s~ poszko· 
dowani; cztsto muszl\ zebrać, i z tego nawet; 
co otrzymuj' od motn7eh, WJdziela1ą ubogim. 

Gd7 Paweł zabierał sio do WJ18cia, do­
tnal w głębi awej duszy uczucia sympatJi dla 
łych kaJęży, ~Mirzy zręzygnowali z dóbr ziem· 

-skicb a prze1.tieśli aio myślą gdzieindziej. Wy­
szedł i położył się na łóżko. Ogarnął go 4o ­
tego atopn1a ciężki sen, i e bez przerwy spal' 
do samej czwartej godziny rano. Gdy ait zbu­
dził, zeskoczył 1zybko z łótka. Pierwsz4 Jego 
myśJĄ i zapytaniem eit było: co on mówił 
wczoraj wieczorem. Wszak to on Paweł Pe­
uowicz, podzielał wczorat zapatrywania aie. 
dzllCJCłl z rum ob1wateli szwajcarakicb; wszak 
IO __ Jłą_ 4ozAał "!I duzt •J,Dl~ałji_ 4Ja lisitdza. . 

Przejechał jezioro - 8taną.ł na drugim 
wprawdzie brzegu - lecz serce 1cgo pozo­
stało na tamtym. Taką samą, pustkę czul w 
swo1e1 głowie; wezora1 wieczorem wierzył, że 
1est wolną, swobodną, tymczasem rzecz ma 
s i~ przee1wn1e. Ilez to głupićłt m;raL siQ do· . 
pu<§cill Co on wlaśoiwie cheial, c~cge oa sztt­
k.al wezor1.i w tym g1·onie obywatehf Czuł, że 
krew krąty pt' jego pus\J .n umyśle. Ta sama 
dawna, czarna. wypalona krew. 

Ubrał się i wyszedl. Z::izedl hen •.. na brzeg 
jeziora. Połacie winnie 1 orzochow włoskich 

stał7 obok w szeregach mi1aj~o si~ kreytowo 
podobne stroskanym krzyiowa Goltioty; z te· 
mi to wtaśme pniami orzechowymi śmierci 

bratały sit, a właśnie .tentty• winne lat&ro• 
śle - jak powiadali star1.~ rz;rnuanie. Niedltt­
giegn bowiem potrzeba cZ&su; w jednym mie­
~i~cm pokrywap\ sit ewe ~arne taje•nieze 
drzewka ś~ieżym liściem, Pawiowi zdało sit 
.1akgdyby gal,zki niepokrył1 sit liściem, lee& 
źe nagle przed jego oczyma wyrosły pnie ozie· 
len1one z ziemi; czuł, że to zie1eń nie jest ieb 
właena. ala że sobie li\ zapożyczyły; jakże mo­
głob1 sit io stać, - wszak on wie, że w mło-. 
dości allropiono korzonki winnym laioroilona 
ąiatk1' . i Oll• ołaacnie .Sł w atani• WipuśOid. 

Paweł .zawróoJI do sweco pok&jtt, by na• 
JJisać słów part do Anny, lecz czul że nie jest 
w stanie. Zac?.ął od teao.„ .że małżeństwo jeeł 
Wf,rost sial tlńttwe en, 1dyż nigd7 się nie jeeł 
. i~wnyrn, chociaż lly było naiidealnieja~ t. 
1est nici!\, wiod~CI\ do lepszych sfer tycłar 
I ~dy si~ nad tam zaste1nawiał. po&łyazał 1• 
k.iś cichy glo~. szepczący mu do uchii. 

„Pawle Petr<'wiczu, 11,et spraw iedliwym. 
Wszak ty sam wyrosłaś z reake~ i, z 11.l1watrt­
t11ietsn1 reakcji, rou,antyzmu; " . zypomnl( 
sobie (jakkolwiek. prawo znane ci bJl6 
z tej jedynie str ny) wszak sam pruwi· 
tłziałeś, tyś wiedzial o tem, te inacze1 ł>Jó Di• 
mote - to znaczy my estaimy ludłrni: przej•.; 
ściowem. szaleństwem, t-1rzeio byłoby ż-.da6 
od 'Współczesna.go życia eoakonałościł 

(C. cl. n.) 
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X Zam,&ławs.~ij w apra• 

•le Juszczyń1u.iego. Po::.eł Za­
mysłowslo; , zebrawszy poaczas swojego 
pobytu w KiJowie muterjat ~ledcty w 
5prawie Juszczyńskiego. wyjechał wprost 
d.o .Petersburga. 

· X Nlezwfkły wypbldek. Na 
lłacjł Wferzbółowo, 11a•llrY, znaldu:ący 
sfe na parowozie, odkręcił niebacznłe 
te!!ulator, wskutek czego parow67. ru­
szył całą siłą naprzód. zszec!ł t szyn i 
przebił ścianę pokoiu dyżurnych maszy­
nistów. Sci8"· .• nie wytrzymawszy hapo„ 
ru. runęła, · wskutek i::tel!o dwaj znaidu­
ey się w pokotu maszyhl!ci Korenius i 
Rogaczewski doznali ciężkich obrateń 
c;:ałeJIO ciała. Przewieziono kh na lrnra -
.;ję do szpitala kolejowego w Wilnie. 

Wiadomości krajowe. 
+ ~•mknif2Gle cz,telnl. 

Stosownie do rozporzlld&enla ministerium 
spraw wewnętrznych polecono zawknąć 
czytelnię i bibljotekę, znajdujące sie na 
Rurach Bonifratersk1cn, Czubach, Wrot• 
kowie i I{onopnicy. Czytelnie powyższe 
i biblioteki były pod opieką oddziału 
Związku katolickiego w Konopnicy. 

+ Budowa teatru „Pol• 
nklegoH. Po iałatwieniu wszystkich 
formalności urzędowych, przystąoiono 
do budowy teatru, powstaiącel!o z inf· 
cjatywy grona mecenasów sztuki, na ty• 
tach b. pałacu Karasia w Warszawie 
przy nowej ulicy, dla które! projektoe 
waną jest nazwa Ar. hr. Fredry. lub 
ł. j. Kraszewskiego. 

Termin otwarcia teatru 2ostanle u· 
stalony dopiero za kitka miesłęcy. 

+ Hojne zapisw. Zmarła d. 
31 grudnia 1911 r. w Warszawie ś. p. 
Wiara-Eleonora Kostrzewska, wyznania 
prawosławnego, testamentem publicznym 
sporządzonym przed rejentem B!erzyń­
sl<im na dni sześć p~ed śmiercią, .po· 
czyniła zapisy nastQpu 1ące: 

Rb. a,ooo na Czerwony Kreyż w 
Wamawie. 

Rb. 5,000 na kokfół Zbawłclela w 
Warszawie. 

Rb. 3,000 na Pogotowie ratunkowe 
Rb.. 2,000 na zakład paralityków za 

rogatką belwederską. 
Rb. 25,000 na semlnarjum riymsko­

katolickle w Warszawie na rece i do 
rozporządzenia ksi,dza regensa Stanisła. 
wa Oatla. 

Wykonawcą testamantu jest adw,. 
przys. Ltidwik Domatlskl. 

Frzeł~tawlenia Dla naszych 
abonentów. ----

Na dndzieste z rzędu przedstawienie 
dla naszych prenumeratorów 

w teatrze Popularnym, 
które odbędzie sic 

"e VJtorek 6 rutego r.b. 
fiYbraliśmy wyborną S1'tukci w 5 aktach 
B,31 nsona p. t, 

. Bankructwo 
Bilety• za okazaniem kwitu z opła• 

, conej prenumeraty, nabywać można w 
. administracji pisma: naszego. po nastę­
pujących cenach: 

Loże po rb. 1.80. 
Krzesła w I , 2 i .1 - - 60 kop 

„ 
„ 

~ . 

• 

. '· 5, 6 i 7 - 48 
8, 9, 10. 11 i 12 4~ 
13, 14 i 16 - 37 
16, 17 i 18 - 32 

pozostałe - - ~1 
• boczne bllźsże - 40 
„ dalsze - - - 32 

najdalsze - - - 25 
Bartton l rz. - ~ ....... - 35 

2 i 3 - - - -- 30 
4U;----2s • " 6.7i8 ---20 

Oa• ·rja numef\•wa11n - 20 
i'lienumerowa11a - - - U 

Sz.:mici, 1 programy bezpłatnie. 

• • • 

ł. f 10f eUi - kwiaieczki 
św. · Fra11ciszka z Assy~u. 

-o-o-
Odczyt prof. L. Pomian-Biesiekierskiego. 

\V llleraturze wszechślViatowej zna­
lazło sie miejsce na „i;oezje czynu". 
Poezi ą tą prelef,!ient nazywa kw atecwi. 

I dziś Jeszcze bez względu na po ... 
glądy na świat, z punktu widt:enia este­
tyki i psychologji, wielu z11staaawia się 
głi:bie1 nad kw1atec:tkami i do.ana1e za:. 
chwytu. Lew Tołstoj wyraził Stf.', ie bo• 
hater główuy kwiateczków był postacią 
dobroci i p1ek11a, a gdyby 111e był ka"' 
tolik1em1 byH>y vostac-ią 1eszcze potęż· 
nie1sz.ą. l<owoież PauJ 5abat1er1 wróg 
katolicyzmu i piipiestwa, chyh 'zo~o 
wobec Franciszka 1 pow1auo, że była to 
postać przep1ę1rna. Zachwyt 1 ui.mm1e 
d1a treści i ' fo1my kwiuteCZl\ÓW maią też 
uczeni qózi, 

To tet fetełi dil~ po tylu wiekach 
wytacza się na forum pubłic:tne wiele 
banalnych I naiwnych, prY.ewatnie Je~ 
giendarnych epizodów ż „kwiateczków• 
to oczywiście nie po tCl, ateby słutyły 
za pokarm duchowy i ostoję dla wi­
bracji mózgowej, bo musimy się liczyć 
z duchem czasu w którym powstały, ale 
rac"".ej w celu wykazania fundamentu 
piękna bezwzględnego, na ktlrym te u­
twory są WS 1Jarte i który dusza ludzł<a 
wypiastowała dtiC:ki bezgranicznemu, aż 
do samozaparcia śię, umiłowaniu µi~k· 
na prz}'rody. Trzeua pogodzić się z tą 
myślą, ie w kwiateczkach są rzeczy 
błędne i przesadzone, lecz jest tam czar 
poezii., a postać głównego 1eh bohatera 
jest historyczna; wartość kwiateczków 
polega przeto Je~zcze J na tem„ że le· 
p1e1 1 wyraźuiej przedstawiają krąg, w 
którym zyCle św~ Frauc1szkc1 płynęło. 

Istnieje przekonanie, ze kwiateczki 
napisanie były w 14 wieku. Krytyka 
nie wie, kto jest ich autorem. przypisują 
je Paterowi Serafłcusowi (Bonawenturze) 
którego pewnego razu zastał przy pracy 
o św Franciszku, św~ Tomaszz Akwi· 
nu. Główny bohater urodził się w r. 
1182 w Asy.tu. 

W roku 1224 iaetektryzował spote„ 
cze6stwo znany i do pewnego stopnia 
wyjaśniony z naukowego punktu widz:e· 
nia fakt z1awienia sie na ciele Francisz­
ka stygmatów. 

W dwa lata później roku 1226 dnia 
3 października ctłowiek ten umiera, a 
z nim ginie mote na zawsze uosobienie 
wysokiego altruizmu, bezgraniczne) do­
broci ł łagodności. Szczęściem jego 
było szczęście innych. Poela toskański 
bez względu na wady ludzi nie umiał 
nikogo pueklinał, miał szczere U'2U~e 
dla wszystluch. 

Sam uwatał się za cząstkę maluehma 
wszechświata i widział piękno w każ· 
dyrn jeg.o parcelu, solidaryzowat sie z 
nim, stapiał piękno abstrakcy1ne z pięk· 
netn priyro<&y. w nim czerpał pot~g~ 
miłości krynicznej i przeuiwnych sta• 
nów duszy. 

Kwiateczki to nie opis- jednego tył· 
ko tycia, gdyż tam występuje Franciszek, 
Klara 1ego towarzyszka i konstelacia bu· 
sych dziwaków, którzy jednak potn1fili 
świat ctarować i grać na uczuciach 
iudLkich. Nie bylibyśmy w stanie zaakce­
ptować wudu gjestów kh świętego Mi· 
strza, ale czyny iego dalekimi były od 
mierności, luorą taK brzydzł się N1etsche, 
w mm D)'ła ekscentrycz1łość, szero1\le 
plany, nieoułączne od :;fety umysłowej, 
dijz.eme ao rot.szerzema swei ctwiłalno· $,„ tśyła w mm pQtęga WlelKOSCI. 

jest rys w tyciu św. Franciszka, 
który niektórzy chcą, przyćmić; jest to 
wszakże klejnot: idealna. pit:kna miłość 
do Klary z Asytu. Może była to jedy· 
na miłość ideałna, o której mówić tnoż· 
na otvi•arcie i bez uciucia wstydu. Mi· 
łość t&ka może natchnąć poetę. Próćz 
rej miło.lei serce bohatera piastowało 
ieszcze jeden ideał: ukochanie ludtkości 
i przyrody i jeHcze ideał oderwany, nie 
daiący s1ą do.ł!Jsować do po;ęć real· 
nycll. On stał s1Q alfą 1 omejllł jego 
w1bracj1 IJ,lslycznej: bóg fra11c1szKaństu, 
UKocha11ie sw1a1a wewnętrznego, gdyt, 
Jctko poe1a, Franctszek me za'1owolił i;1ę 
cdow1eluem empirycznym. 

Każdy z ttas or1ent°"je sł• crei;to 
nad pragnieniami łytt• intelektualnego, 
a ow• lf:sknota wewn,1r!11a, 1ak11 WKbie• 
ra dość c;1ę1to w duuy, wypływa 1 u­
k<Khania rbsólutu. Te trzy wlalkle a· 

kordy: ukochanie absolutu. ukochanie 
ludzkości i ukochanie kóbiety. która, 
jak w wypadku św, Francisżka, dążyła 
do ideału na drodże abnegacJi, splata1ą 
się w wielką harmonję duszy. 

Dzwieczy ona n11e1scami tak silnie 
w kwiateczkach, że sta.e Się zr6dłem na­
tchnienia dla twórczości ąrtystycznejl 
jak m11zyczne1 (Gioconda Liszta), tak 
malarsk1e1 (freśki Q ,oua w Luwrze). -.... 
P1ęlme u-:te„y. jale przemowa do ptasz· 
ków, odwie1 7 iny u Salauyna i scenę w 
gospudzie z maurytanl~ą. przytacza pre· 
łegent częściowo po włosku i w prte• 
k~adzie :::itaffa. 

Swletny pod w1ględem stylu prze-. 
kład Stafta, zawiera pewne nieści!" 
sł ości. · 

O ile f~ponującą jest scena z mau-. 
rytanl<ą, {!dzie św. Franciszek zachował 
s Q z podziwu godną subtelnością wzglę· 
dem kob1et111 ,która go pożądała, o tyle 
naiwną l baualną jest przyl,!oda z wił~ 
kiem w Oubio_. k'óra jednakże, jak i po· 
przednie, oraz przygoda ze zbójami w 
Monte Casale, $w1adczy, że wysoka tak• 
tyka Franciszka wsze(Jzie budzi szla· 
chetne porywy altruizmu i wydaje ba­
jeczne owoce. 

Tohto1owska teorja o tym. te nie 
należy sprzeniewierzać się ideom altru· 
izmu znaną była 1ut św. Ftancłszkowi. 
IJea Tolsto1a ...... niema takich spraw, 
g<lziebt, można było postępować bet 
altruizmu - uie Jt:St, jak Widzimy„ no• 
wo~cua i ma też swój wyrat w poię­
ciach buddyzmu: niema ta1{1eg,o, któty„ 
Iły był z grunm 2łym i którego woli10 
by było potę_t>ić. 

W kwiateczkach znajdujemy to na 
każdym miej";CU; wionie z nich ukocha­
nie przyrody- i iudtkości. jak ten hymn 
o słońcu, apoteoza żywiołów i gwiazd, 
uwielbienie dla tych rzeczy w poezjach 
św. Franciszka. Tam wszystko 1est 
szczere, tam wsqstko wynłka t załoie· 
nia teorji ideału, łączy w sobie piękno 
i dobro, to pQ.ezja czynu. 

Na zakończenie ~relegent omawia 
rozmowę św. Franciszka z Dratem Leo -
nem o radości, która zdaniem świętego 
może być doskonałą wte<ły tylko, gdy 
meanec poKona su: w całości. 

Mó"ca akcentuje apoteozę zwycieg 
twa nad sobi\ ialm czynmk etyczny w 
kw1at.e'2kacb, omawia al(l cierpliwości 
jumperusa, ar~czone,o przez tyrana i 
kończy U.:!U:1>em i N1~~cnego o unikaniu 
wsztłK.1e1 nm1ruośd. 

Utrzymany w tonie wysoce óbfek­
ty9·nym oooz:yt prof. L. Biesiekierskiego 
uczynił gł~boltie wrażenie na słuchają­
cych, którzy jul poprzednio mieli oKa· 
zJe dzięb.ować prelegentowi za odczyty 
o poezji hebrajskiej, Dantym i Petrarce. 
Odczyt o kwiatecżkacb był właśnie za· 
koń~eniem _tego c)'klu" 

li. Dom 

KRONIKA. 
-= (o) Gubes-nja ł'tłzka. Jak 

nam zakomumkowano, obywatele Kali• 
sza zwrócili sit: VI zeszłym tygodniu do 
władty wyżl3zef z prośbą o zaniechanie 
projektu przeniesiema instytucji guber· 
n1a1nych z Kalisza do Łoazi. 

Protest ten jest ze strony obywateli 
kaliskich krokiem bardzo naturalnym I 
dowodzi, że umieją oni dbać o inłeresa 
swego miasta. · 

Dlaczegóż jed11all nie okatą tylet e· 
nergii łodzianie, którzy, odczuwając na 
każdym kroku konieczność przekształ• 
cenia Łodzi w miaslo gubern~aJne za· 
niedbu 1 ą t~ sprawę zupełnie, zda ,ąc ją na 
wolę losów. 

= (k) Na łwarcia rJOWegu 
echu. WczoraJ rano przyiec:hała i 

Warsliawy do Łodzi delegacie rt:emaeśł• 
ników z przedstawicielami urzi:du star­
szych cechu kuchmistrzow na czele dla 
uctestniczenia w uroctystości otwarcia 
nowego. drugiego w Królestwie Pols· 
!(iem cechu kucnmistrzów. 

Urocq::aosć rnzpocz~ła słe dtlś, o 
godz111le 8 nmo naoożt:ń.Hwem w koś· 
c1t:1e św. ::>tamsł1twa Kos.1(1, gazie prze· 
n1aw1ał li~. µratillt T)m1en11:cK1. O godz. 
3 po pohntmu odo!ldiGtC sit puśw1-:ce• 
Ili~ IOKil iUt 11ł1C .:iZCtąc~gO 5Uf przy UllC:)' 
NuWy 1',Y .tt:L~ .NI! 6. 

Tutaj przein.awla~ będą wybitni rze. 
mlełln icy łOd,-c··, orat dtl&Jacl war· 
szaw,:cy, pp. Ka~ol Orodik • starszy ce­
chu. Edmund Marcinkowski. oi.ciec 110:-

sµodnf, starszy czeladzi Jan Gołaszew­
ski i (udwik Kamerski, 

O godzinie 10 wieczorem odbędzie 
się wieczornica w sali · przy Ulicy Prze„ 
jazd N! 84. 

Delegacia warszawska przywioiła no­
wemu cechowi dar w postaci .~olej 
księgi• z herbami Warszawy i Ło.:izi, w 
oprawie bronzmvej. srebrzonej i złoco­
nej, z imitacją starego- .1 ergatninu, wy­
konaną w zakładzie prezesa zwhp-k11 
rzemieślnikC-::r. 1. Lipczyńskiego. 

Uelegac1a· przywiozła rówmet .pewn• 
sumQ pieuiedz.y na zapoaątl<owanie fuo­
dus1.u na 'hon1giew cec:how-. 

= (r) O la• ml•i•kl. Proc:et 
grupy obywateli łódzkich przeciw magi­
stratowi w sprawie lasu miejskiego, któo­
ry rozst~ygnięty został przez warszaw­
sk~ izbą sądową na korzyłt miasta. 
wszedł drogą kasacji na rozpatrywanie 
Senatu, który wyrok .Izby warszawskie( 
skasował i polemł ponowne l rozwatanie 
procesu. 

Pretensje da lasu igłasza 360 obf­
wateli łódzkich. Pretensje Ich dotycą 
nawet tej cz;:ści łódzkiego lasu m1e1slde­
go, przez któtą pn.echodzi kolej U. 
liska, ' 

= (o) O zamknięcie zwlęz...._ 
Zarząd łódzkiego związku właścic el 
aoretur i farbiarni otrzymał zawladomle~ 
nie urzędowe, te jutro dnia l lutego. 
omawiana będzie w piotrkowskim urz..­
dzie gubernjalnym do spraw stow~rzy. 
szeó i związków sprawa zamknaędl 
wspomnianego związku. . 

= (r) Wiedza. Z powodów nie-. 
zate!nych od T•wa •Wiedza•, przedsta• 
wienie dla młodziety w teatrze .Odeon6 
(Przejazd nr. 2). odbędzie sit: dopiero 
we czwartek dnia S·go lutego r. b. 

= {r) Osobista. Mieszkanka·~ 
dzi. p. Aleksanltra Rubinraulówna, po 
ukończeniu wydziału medycznego w ZtJ.. 
rychu. otrzymała dyplom doktora me< 
dy.cyny. 

: (x) MP6z. · Oifl, o godz. I 
nno. w mieście termometr wskazywał 
10 stopni nłtej zera. 

- (r) Z ••••••J' rzemleł„ 
11lozei. Wczoraj odbyło si• zebranie 
jarządu w sprawie tamierzonego urz_. 
ctzenla wystawy rzemieślnic:tej. 

Po'5tanowiono wystiapić do wła<11 
o pozwolenie na utządzenie wystawy, 
która ma się mieScit w ogrodzie miej• 
skim Staszica przy ul. Dzielnej.; 

WYPADKi w i.ObZI 

== (r) E ha ••• zło ani• 
liandytów. Próc aresztowanych w 
t)'cli dniadi ucżestmków bandy: bandy„ 
tów Edwarda Wesołowskiego, Augusta 
Pieca. Ignacego Piotrowskiego J Sta.1i• 
sława Stolarczyka, którzy ed pewnega 
czasu zajmowali sie napadami na tkleo­
PY i mieszkania prywatne, nal.eżał do. 
bandy nie1aki Stanisław Cygański, dezer• 
ter ze służby wo1skowej. Obecnie uda­
ło st«: ui11ć i tego członka bandy. 

Sledźtwo dotychczasowe stwierdziło, 
ie Wesołowski zamelde>wahy był wrót­
nych dt1elmcach miasta pod rozmaitemi 
nazwiskami, oraz że brał udział w li 
napadach. tiersztem bandy był jednakże 
Stamsław Cygański. Puoklem zbornym 
było mjeszkame Piotrowskiego przy uL 
WysokłłlJ nr. 10; Złild udawano sie w~ 
dług roz.porzC\dz.eó. Cygańs1~1eao .na r~„ 
bot._". 

Członkowie zacnego towarzystwa za 
wyjątkiem Piotrowskiego, są ludtle mło.. 
dzi i do winy się przyznają. 

== (p) Z głod111 Na ut. Pafisklef 
nr. 113 znaleziono wczoraj w stanie r..u• 
pełnego wyczerpania sił niejakie~o Woj• 
ciech a Słowaci<iego, robotnika bez ta1ta­
c1a, ~at 40. 

L1!karz Pogotowia stwierdzłł. te 
omdlenie spowodowane były wycieńa , , 
czeuiem z g4odu i zimna. 

1'1a ul. Konstant111owstde) nr. 19 
zasłabła waorat w1eci.orem Maqanna 
Łuc:iy ńska. lat 38. 

.Pr~yczyuą iaslabni~cia było wycze~~ 
panie SJl l.. odwieziono do m1eszkaD1l 
na uL Zgierską. 

== (p) Ppzejechanle. . :"ą 
zbiegu. ulic Cegielnianej i Skwerowe1 C:o­
stał !!łę wczóraj pod koła dorofkł 6-
letrn Michał Zaw iała, syn tróła. 

Okaleczenia nóg opatrzył lekaD 
J>ogQtowi.a. , 

- (e) Nagłe ago„,. Onegda~ 
o S?odz. 5,ej 110 µołu1.t•11u, w domu nr, 
6 priy ul. Wysokiet w6 INłasnem mtesz.. 
kaodu l ekht Kotasilu-ka S6 lat. umiast, 
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\!Jypłukać usra, napiła !''C: kwasu siar- rym, iak się 11asłE;pnie okaz.a Io. był 31 Wystawę. przez cały czas jej trwania 
czsnego. O godzinie 7 e. tegoż wieczo· letni Józef Piłat. zwiedziło przeszło t O tysięcy osób. 
ru K. zmarłi:I. Piłata aresztowano i sprawę skie- Dnia 23 b. m. \\lystawa opuściła 

- Onegdaj o godz. 10-ei wleczo- rowano do sądu. nasz!! miasto, udając się do Zduń5k 1ej• 
rem 1ma1ł przy ulicy l<rótkiej n. 4, Pa· Na sądzie Piłał, do inl<ryminowa- Woli. 
weł Wdowiak 66 łat, otruwszy_ się 1a- nego czyau się nie pr.tyznat, ub1aś111a- - We wtorek, 23 b. m. bawił w 
łumś pły1.em. 1ąc, 1ż Si1ał w jęczm1eni11, zaś w na· mieście naśzem naurlnik powiatu 

= (e) Usiłowanie aamoboi- padzie żadne.to u<Jw1łu nić orał. łaskiego barón Rausz v 1n Brau 11berg, 
słwa. Ortt:J(l.lo} 0 ~od„. 10-ei wieczo„ Sąd 00 zhadanlu świadków skażał wraz z naczeluiidem straiy ziems1{iej 
rtm JOzel fran1e1ewsk1• liczący lat '45, Piłata na p0zbawienie nraw i nrzywi- tegoż powiatu ·p. M1aczl<0wem. 
w mieszkaniu \\fasnt:m 1. rzy ul. Wilcze, lejów i na 2 i pół toku rót aresztan- - W niedzielę, 28 Sl~'Cln a w sali 
nr. 20, USlłO\l.ał się otruć. ckich. D ,)ffiU Ludowe~o. przy ulicy Długie1 o 

Wezwary ltKar.t. uratował niedoszłe· Zamach na P•siłła. gooz1111e 5 po µołud111u, d•r E1chler 
go samob(. , . /. wygłosi odct.) t „ Odroonoustro1acb•. 

= (e) flrzez nieoetro:tnoi6. / ~uu"1 W diiiu onegdajszym 4 1~ydzał karny - Z początkiem przyszłego roku 
Onegdaj u :;,ouz. 7-ei w1eczon.m, pu.y sądu okregowel!o warszar--kte.go rozwa. szkolnel!o staraniem zarządu tutejsze~o 
ul. Zarzewsk1ej nr. 62, w m1eszl<1m:u żał sprawe 20-U!lnit!go Stanisław~ Na- magi.;Ua u będzie utworzonych s nowych 
Józela l<owa1czyka zńaictowało się Je~o s·eck1ego, skazanego 1uż por rzed 1110 r.a posad nduczycietskich z pens ą po sie­
awo e dz1ec1. 15 lai robót ciężkich• odbywa1ącego demset siedemdL iesiąt rubli rocznie, 1

hagle na 2-letnim Czesławie zapali· kare w M·Jk~towie, obecnie os1{arżone~o w-;kutek czego, około pięciuset dzieci 
ło sic: ubiaukO Od przt:11os11ego p1ecc1, że, postanow1wsty zab .ć ~::>warzysza m.:· bęJzie mało możność p<:>bierama nauki. 
przycztm oba dz.iee1ak1 ule~ły c.eL· doli, Wacława Machta10.v1cza, zadat mu W 1 rawdzie mamy tu kilka szkół 
k1trnu vupan.e11iu, 1 zma111. podcz~s s~u si~rng ra11; 111~ pozbawił miejsk eh, w których prdcuje dwudzie'..' tu 

_ ( ) o ob • D lś go zas i) c1a dhuego. t)l .,o, ze nót s1e jeden nauczyc1~łl. lecz pom.mo to wszy.;. 
11 - r r 1 ~~ ~~nk~~ z 11~ złamał. Nas1e1.k1 1w1e.dz 1ł że nie chciał siko masa dzieci w w1tkt1 szkolnym 

ra~~ gr~Y. u· !0 
r 
0 ·• 5kt~I nr. zabić Machtaiowicza, chciał go tylko · zosta .e bez n~uki 1 jal<iegokolwie:~ 

P.ows a gien w piwnic~. ry w prze: poranić, dow1ectz1ał sie bowiem, że M. doz;uru. 
ciągu oół godziny stłumił. przybyły I 1 słutył w ochnmic:" łódzkiej Z"UD1ł jec.ll N. t · d · g · d · · Il oddział straty ogmowei • • "" b 1c ez z1wne o, ze z1ec1 owe 

N N R k. • ff. braci, nas.ęµme zaś, Jako kat wy kun.ił wałę a ąc si• całem1 dniami po ulicach - a owym yn u nr u w · h K · p k ' „ • 
Piwnicy naleqcej do Łuby za~aliły się na me łw)'~O b1nł1.e~c1. osz vaho~an! uczą ·się iył 1{0 łubulerstw I dopusz~za1!1 

ł ' ' przyz11a , ze Y a~eotem .oc ra11y s ę 11a,rozma1tszych wybryków, naraza ąc 
gia ganl(:}gie6 stłumił I oddział straty o- t~~:1~eJ, u1-1rztczyi JeauaK aoy był ,k·zt0~l~ przechodniów, na wielkie przy-
gnloWeJ • . ros ... 1. 

• Sąd uznał ~asie<:kiego winnym i Taka przykro§ć spotkała, w dniu 

Ze scenyJ estraay. 
'teatr Pupula•nr. 

Z kancelarji teatru komunikuj' nam 
. ćo następuje: 

Dziś, w środt .Bankructwo• w 5 
akllch li. B,Ornsona. 

We czwurtel<, .Bankructwo• w i ak· 
tach, B. 13,0rnsoua. 

w piątek, z powodu święta dwa 
przedslaw1ema: po południu o godz. 3 
„Mazepa•, tragedja J. Słowackiego w 
5 al\lach, w.eczorem zu.ś o gudz. 8..ló 
„u iOll JłUCLa•. 

W sobote, po południu dla mło­
dzieży• ,,Tajemniczy Dżems" .\-eh ak­
tsch, wieczorem zaś po raz pierwszy 
J!ldSna sztuka grana, obec111e z olbrty­
mlem powodzeniem na scenie warszaw­
skiej p. t. „Gdzie Kohnowie·•, farsa w 3 
iktach. 

Koncert kameraln•· 
' 

Nieiwykła ueita aftystyczna czeka 
melomanów łódzkich. Dnia S p. m. 
odbedzie sie w sali Koncertowej wieczór 
muzy ki kamerałhej. 

Ciekawy program tego niezwykłe· 
gó koncertu wykonany będzie przez wy­
bitne siły warszawsk1e1 orkiestry symfo· 
niczneJ pp.Józefa Ozim1ń::.k1ego,-l skrzy· 
pei!, Adama Andrze1ewsk1e~o - U skrzy­
pce, Józeta Wendego - altówka, Bly 
Kochan~kiego, - wiolonczela. 

ł'rzy tortepjame zas1ąd1;Jo znakomi­
ty pjamsta ptol. Melcer. 

Bilety-nabywać jut motna w skła­
dzie instrumentów muzycznych Kamie­
nieckiego. 

Kronika sądowa. 
.;...____ 

Piottkowskł s,d okrtf?Owy, pr1ehy· 
wijący obecnie na kadem:ji w Łodzi, 
roiwatał mit:dzy innemi, nast4µu,ące 
aprawy: 

O obrazę w druku. 
Hermana Kamora, oskarżonego o 

'obrazę w druirn doktora Grabowst<iego. 
Ponieważ Kantor zbiel!ł zą„ranicę, 

nie mogąc wsł<azać jego adresu, doktór 
O. zrzel~ł sif: osKarżema. 

O usiłowanie rozboiu. 
W dniu 17 lipca 19ł I roku Otto 

Szychtanc i Arnold .N1ew1adomsk1 po 
droaze z Łod:z1 do Rogów, gdy 1echali 
iurmankam1 zostali zatrzymani na kon­
~u n11asta przez 6 111ez11a1omych ind1wi­
duów z okrzyki.:m .rece do gory•. 
Stych1anc, u1ew1eaząc o lem, 1ż za je• 
go tu1ma11l\ą 1eciz1e óruga fur111a111<11. 
pudmo:;1 krzy " • udc::rza1ą~ Jelłuoczesu1c: 
Je'1nc::go z ua.-e1u111„1ych KJU<:zem od wu• 
zu w ~lOYf~. ~wczyuc„ u..,1uU Oil z10-
m1ę. 

Wtedy z dru!!lei furmanki przyszli z 
;oml)(.q. Złoćzyóc.t ui.r.zymano, któ;. 

skatał go włącz~1ąc l'lerwszy wyru!\, na 25 b. m, w godzinach popołudniowych, 
20. lat robó~ ~1ęzk1ch i 30 dni odoso- w biały dzień, pannę H., która space• 
bmonego w1ęz.ienia. rując, w Ale.ach, w towarzyst .vie kilku 

r Echa ujęcia ana-cb'.staw. 
W uzupełnieniu wczorajszej wiado­

mości o wykryciu anarchistów- przy ul. 
Rybne1 nr. 14, otrzymu1emy następufące 
szczegóły: 

M1e ikanie wynajął Stanisław Na„ 
piórkow:;k•, ośw1adcla1ąc, że bedz e 
mieszkał :t matl<ą. tymczasem sprowa­
dził się do mego po kilku dniach Wła• 
dysław Adamowicz. 

Uu1t!głe1 nocy o godzinie 4 I pół 
nad rauem do Naplórkuwstoego przyby· 
~a Jilkas elega11~1<a aama. 

W r.rulce Zdś po km dom otoczyła 
połic1il. !$u-óww1 kaLauo 1sć nap~zó.t ~ 
łilmvłl w ręku, 

Zastukano do mies1kania Napł6r­
kówskiego, powiadamiając go, te przy· 
szla depe„ia. Na to N. odpowied'liał„ 
że w nocy depesz nie przyjmu,e. 

Wówczas przystcpiono do wywafe· 
nia driwi, lecz znajdu1ący si• w mieSL• 
kaniu dalt !Szereg strtół.lw, wskutek cze­
go zgasła larnpa i ł'Olicja musiała się 
cofnąć. 

Polic;a ponow .ła atak, i po wyła­
maniu drzwi, wkrocz)ła do mie.;zkania. 

Prócz dwóch mężczyw zna,dowala 
sie w mieszkaniu 1 owa niezoa1oma ko· 
biela, którą przewieziono do więzienia na 
ul. Milsza. 

W mieszkaniu, prócz starego sien• 
nika, jednego krzesła, jednej ·skrzynki 
i kilku oleodruków na ścianach, nic się 
nie znajdowało. 

Potic1a przypuszcza, że zabity jest 
to nie Napiórkowsk•. lecz poszukiwany 
dawno robotnik. BJlt:sław G ł~zowski, 

Stan rannego Adamowicz", którego 
pod silną stratą um1eszc10110 w szpila· 
lu Aleksandra, polepszył su~. 

Odmawia on wszdkże wszelkich 
zeznań. 

01ciec Adamowic za mieszka w do­
mach tam11t111y~h SLatblera µfLy ulicy 
Prz,dlał111a11e 1. WclOial w południe du• 
konano tam rt!w1z11 1 aresz1owano 01ca 
I młollsLego brata rannego W 1aJysława 
Adamowicza. 

Nielei?alna literatura, tnalezfuna w 
mieszkaniu Napiórkowskiego była w 
kilku 1ezykach. . 

W s 1rawie tej śleddwo prowadzą 
..,ładze tandarmsk1e, oraz sędzia ś1eJczy 
2 rewiru I. A. Rubco\f. 

(e) 

Z Pabjanic. 
(Kor . wł • • N. I<. Ł. •) · 

Bawią.:a tu wystawa ruchoma· nrób 
i wzorów została zamknięra w POnie• 
dziatek, 22 o, m. o god1;mie 10 wie• 
ciorem 

pań, została zraniona w głowę, dosyć 
sporym kawalk em lodu, który chłop · ec 
r&ucił ze zbytków między publiczność, 
po do1<0nan.u czego zbie-!ł · 

By za 1obi edz takiet swawoli i 
żartom zarząd magistratu stara sie coraz 
to o w1erać nowe szl<oły. 

Dla ochrony murów przecfwko ni­
~zczącemu działaniu wody gruntowej, 
szczególniej w piwnicach, tunelach mle­
jowycli i t. p., at uiywa11e clata orga· 
niczne (tak n11 • asfalt naturalny), które 
przy wnosze11iu murów bywa1ą doda· 
waue do zaµrawy. Nadto jest wiele lll· 
nych srodkow pochui.łlen1a meorgan1cz­
nego, jak d1lora11 ma~nowy, szkło 
wodne, t>le) cy n1<owa, c;b ,01 el< cyn Ku, 
fioraK:> t w. in. Wszys.,1e powy.tsz~ 
sroJl<t zwykle 111e naJiłJlł się przy uuuo­
w1e murów gł'"bulw WtJUSt.Czau)ch w 
z,~m.~. gllyż µrzy UŻ.)l, tU wymJ

0
aJ4 du·. 

Ż-> wuJy au zavrawy. 

Podczas wypełniania fa\!, woda 
grunfowa w duże1 Ilości dopływa do 
za .i rawy, przeszl1adza. normalnemu wią­
zaniu i wypłukuje zaprawę. Lepsze re· 
zultaty uzyskuje s ; ę, gdy do wyrobienia 
zaprawy cementowe1. zmleszane1 ze 
wspomnianem1 ciałami, zamiast wody 
użyć spirytusu. 

Aliwllo', 1al<o ciecz łatwo ulatnia ą· 
ca się, nąu.aie zwilżonemu cementowi 
ptwną plas1yczność, tak 1.e zaprawą za· 
rotnoną sµ1rytusem muz11a doskonale 
wype1111ać lu,,,i zawit!ro ąct! wouę. Na1u­
ru111a v.oJa grumowa wowczas od.!rywa 
rui~ . wody uzywauei zwy1,łi: oo wyru· 
bh:tua z1tvra.vy. w111Zr101e oubywa s1f: 
nor111al111e, sp1ry1us 11a1um1ast &l.>ł'rnu­
wo Slłf Ulc1l111a. 

Za pomocą oris3nego tu soo;obu 
można wznosić mury od .1orne na w1 ! ... 
l!OĆ, nawet wówczas, ~dy woda grunto­
wa stoi bardzo wyso:w i sposoby do­
tychLza:; używane nie da · ą t obrych wy­
nil<ow. Przy tym S.>osob1e wypompowy­
wa11 e woliy Je:it zbyteczne. 

Zam.ast spirytusu można utywać i 
lnny.:11 1 tynów łatwo uta1ma1ą i.:ych się, 
lecz me cJLiałd 1 1łcych i;zlwdl1w1e ma za­
prawę.. 

Akademia ku czci Sobieskiego. 
W ni@dziele, 28 h."1.; w sali pałacu 

vrem um l<u,feckiel!O w Wiedniu odb\lła 
się uroczysta akadem la ku czci króla 
Ja111J Sohieskiel!o. 

Urządzeniem akadem 'i raiął "'e orzv­
iaciel oolak~w. hr, Ma 1<wm lian L"me­
t:en Sal n~, · rotektoral ot>1da br. Helena 
Ziem1alk1 11<+ <a. 

Publiczności zebrało się bardzo 
wiele osób z arystokracji polskiej i n'e• 
mieckiej. 

Wieczór ragaił pięknem przemó­
wieniem hr. Larneza n·Salins i złoiył 
imie11 em niemi.:ów wtedenst<ich hołd pa­
miec1 polsk1e~o hróla bohatera. który 
ocalił całe chrześcijaństwo, 1rnl1uro cllrze­
ŚCJańsł~ll i zachód 11rzed zalewtim pól· 
ks1~życa. 

Król Jrn Sobieski zadziertgnął w~ 
reł przyjaź1i m ędzy narodem polskim 
a niemcami wiedeńskimi I ten węzeł. ku 
pam eci wielkiego bohatera, powinien 
być nierozerwalny po wszystkie czasy. 

Ks. kanonii< Łukaszk?ewicz, przewod· 
niczący przytuliska dla biednych dzieci, 
dziękował i111c1atorom za urządzenie a­
kadem i, l<tóra ustali materialnie słabo 
sytuowaną l'Ch1 onl<e dziecięcą. Dzieko· 
wał dalej .:rte Jm)wcy za gorące słowa. 
poświęcone pam1ęe1 oswobodz1c1ela W1ed. 
ma i mówił o kulcie, jakim c1e~!Y sic: 
król Sob1es!d w Polsce. Zalwńcz)ł ży· 
<!zeniem, aby przyiaźn m;.41ców w1edc::ń• 
sk1eh z pollakc.nu by1a s.:uerą i trwał• 
zawsze. 

lidr. Fryderyka Meinhard-Muelhwert, 
bardLO utalentowa;1a lnerAłka, pracu 1ąca 
µoważnie ua połu lł1:;tor)'cz11e111, wy~a. 
siła 111ezwy1,1e za1mu,ącca i.>rt:leK'Ję .o 
kr Olu ::>ob1esKuu•. 

Urocza prele!,!entka nawiązała SWO• 
je wy woJy do odczytu, który w wie• 
dc::ń3k1e1 .Uranij• wygło ... ił przed medaw· 
nym czas~m Jakiś niemiecki .uczony•, 
a który ptłen był fałszów hisroryctnych 
i w 1ezuhacie odmawiał SoO.esk1e1m1 
wszełluc11 zasłul co do uwołnieu1a Wie­
d11111 od ob1,~e111a turku .1. 

.Br; Mclllhdrdt·Mue1hwert pot1piła 
ten spusob 1ałslO.vania '1W!łÓW, pr~o· 
wała kłamu-vi:: wywudy owel!O .uczo• 
neJu• i w l>arwuych słowach Skr~ś1.ła 
uuz1ał króla Sob.e.sk.t!gu i polaków w 
oa:.1e.:zy . w1oden~1uej, d1.arakteryzui'łC &<> 
,Jaku 9Lbawi..:ę W1e1Jma 1 oorvn„t cłlr"• 
SCljiłll:>L W dt 

Na:al11µił doskona!e ułutony pro• 
gram kvu1.cnu111y. ł'1•1U.ili\ct NJldlta 01.1-
t:O:>e1~ j.Jlf~Ktlł~ Odt!gr„łct :il;t:r~, ku1D,.iO• 
zy~i• 1or<c~1anO.v)'co, tJrLewau1e Stot>e· 
110 .v:;k1i..:u. 

~licznie wypadła fantazja z .Fausta• 
Wieni~wsk1ego, .Nocturn• Szo1>ena i 
.Mdzurek• Zarzyckiego w interi>retacji 
w1011111stl<i p. N,ny Duesberg. :::>r>iewacz· 
ka koncertowa, panna JJa Sav uy, od· 
śµ1ewała kiłKa pieśni, a p. H. E. Oł>er­
stet1e1, ś.,>iewak nadworny scen niemiec• 
kich 1 bardzo uzd0lni011y . kompozytor 1 
zachwycił pul>l•C"tosć 1nteri>retac1ą kilku 
włas11yct1 i obcych kom,>oLyc1i. Chór 
C1z1atwy z przytułlska odś,JJe<Nał sz~reg 
p1esu1 polskich. SpotKiiłY s1~ one z IR· 
tuz,4s1ycznem przy,eciem ze sirony pU· 
bJ,cz;t1vsc1. 

Po akademii odbył sio komers. 
Dochód z wiecioru zasili l~wotą bliska 
1,000 k. kase sympatycznego przytuliska 
im. króla Subieskie~o. 

Rawo~ucja w Ch~nach. 
L o n d y n, 29 srvcrnia. - Z Pe­

kinu dono,;zą do „Time,'„": 
U ,;posobienle kół dworskich i ksiia· 

tąt krwi 1e:;t rozpaczl1w e, zwłaszcza oć 
czasu zama.hu na gen .L.an·P1 ł od chw;.. 
li otrzymania zt>iorowei.:o adresu telegra• 
fkzne~o generałów, uchyla1ących sie oł 
dahzei,!O dowódltwa i powodu demora~ 
lizaCjl wśród a1 m 1i. Do tego dochodzi 
1esLcze me111or,ał W11.ekróla z HańKoU 
pod,11:,any przez 4.:> wyższych dowoai.:ów 
wois a- , dotychczas wiernych rzącluw . , WY• 
słilny µuli aare:>em ks1ąu41, w kwry1n 
wykaLano 111emuznusć óct11:izego 011uru 
pr.t.ec1w prqelow1, Lm1erza1 ące1uu do u• 
1worie111a 1 epuo111,1. 

ł\oła l>111tKle a woru :-ą zdania• że sia 
lo mul~ wy lak s1111t'1 ,z lJ'uóno oi.:Lc• .wać 
óable.,,o o ,., oru <:u uv auely1{di.:111 !Hu1e1 
svuuz1e.-.ac :>tt: nait:zy kaz.ueł cll\V1ll. 

C z 1 f u1 29 11tycw1a. - Nastrój 
panuie lu 1rwvzl1wy. ł'rZt:JS~1e µrzei U• 
1 ce óUO rckrul0\\ 1 wysyHwy<.:b '10 i..uu• 
1wu wy""ołału Zd1D11.111ęc1e baulHJW i 
::.Klt:l'ÓW <:l11D„l\ICll0 

W oczekiwaniu na przybycie wois~ 
cesarsl<icll wszędzie µozde 1mJwano piQCio­
kOll>ro.ve łla~1. 

Ku;.H.:y wtburzeni sia skutkiem uc:'lti­
liwy<.:11 µ0Jal 1~ó.v. 

Stu puł1CJ uDlóvV zbiegło znOw 1 ka• 
rabi11i:l111L 
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· TEL EGRAIVI Y. . robotnikami i wojskiem. Robotnicy prze- ny i bóiki. W tym samym lokalu urzr&- i zmuszają ich do płacenia zbyt wiel-
ważn1e pozbawieni pracy, rzucali bomby dziły banki~ty: partia konserwatywna kich pcmsjf, wiec załoł.fli . Stowarzysze„ ,_.._.________________ 
na kawaleq(', strzej!ącą unji lwlei m1e1• i partja liberalna, nie, .w celu obrony swycb inleresó,.,.. 
skie!, zraniw:.zy ci~tko kilku iołnierzy. . Według statystyki a roku 1909 • 
Wszystkie pociągi odchodzą pod strażą Przywódca konserwaty~ tów tute1~ Dreźnie było 770 .ojców n1tunlnycb•1 
oddziałów wojska. szych przec~odząc obok sah, w które1 -którzy zapłacili ogółem 102,000 marek 

Tel.Ag. Pet. i pryw. 

Delegacja angielska. Lizbona, 30 stycznia.-Strajkujący nie ucztowali liberali, Jał do zebranych alimentów. Suma wypłaconych alimen-. 
Petersburg, 30-go stycznia. Dziś pozwo1111 • . acownikom drukarń stanąć dwa strzały Ku1<' nie zraniwszy nikQt.t tów w roku 1910 wynosiła 150 ł.J­

..,.ieczorem ae1t!gacia angielska wyjecha- do pracy skutkiem cze~o gazety n.e go, ugrzęzły w m~rzt!. Całe towarzy· siecy marek, a w roku 1911 aż 260,000 
. la do Moskwy. Na dworzec na poże· wyszły. Ttatry są zamknii:te. 1\i1ka wa- . . hł U t marek. 

gnanie przybyli: i!mbasactor angielsk i, gonów tra1nwa1owych ~burzono bom· stwo w pan.„e się roz,)lerzc 0 · czę Hl•ło•i• •zł•ozn,ola 
' Głazunow, łfodzianko, członkowie : ;:: dy b<im1, Woisko strzeże gazow111 i elel<• przerwano~ Mu;dzy zwolennikami obu zębow. Mało komu wiadomo, ze JUł 

i Dumy pańs1wowycn, biskup łnocenty trowui. Na ulicach, szc~~gól111e około obozów przyszłu następnie do l>ÓJki. · w starużytuości byiy w utyciu sztuczna 
i czło11kow1e komitetu przYJE:cia. Głazu- s1edtib sy11uy1<.atów robo.mczydl, krążą Na nim •ię skrupi, z~by. Wiele mumii egipskich ma z~J 
now wygłosił mowę pozt!g11al11ą 1 pu· patrole. 8 ,. 31 1 0 . k. taf zrobione z drzewa, · W grobach etrus-
az1ękowcil w im1e111u m1a::.ta za of1a1 o- ' Zabójstwo. er.in, ( ) - zienn 

1 wyra 4 kich znaleziono szczęki, w które byłf 
wciue rb. 3,000 na n.ecz. biednych. Pe- . d . 1 przekonanie. ie niemiecki ambasador w wprawione z•by złote. 

Paryż, 30 (, 1) - Czter z1esto etni .., 
rou za~)eł111ala szczelu1e ~uo11cż11osć, kasjer iednego z banków tutejszych Londynie będzie jedną z pierwszych I rzymiame znali ten surogat, a aa. 
która vuwHcila gosc1 ol<.rz) kami .hura". zastrzelił w.1 przystępie gri:ewu, spowo- ofiar przesilenia marokańskiego, ponfeważ wet prawodawstwo rzymskie przewidy. 
O ~ooz. 10 m. 15 poĆląg uciozwycza1 11Y dowanego, dłu~otrwacym s >Orem, swą jemu przypisują niekorzystne stanowisko wafo 1 us1cinaw1ało łlary za kraaz1eł 
ru:.zyl 1--rzy otazy1~acli .uura• 1 .good- 60-Jetn1ą gospodynię. Obecna przy tej rządu angielskiego w czasie rokowań z zebów. 
bey• 9 <wg11cy zas woła„ .ao S1N1uanJa". · 16 I t · ó k b t · .._.. 

-,ceme • e ma c r a za , e1, wyrwawszy Francją. Nfe wolno było grzebał umar.„"u 
Ukaranie biskupow. sprawcy rewolwer, zastrzeliła go na 111tizyty dyplomatyczne. z tadnemi kosztownościami, za wyłącze-

Petersburg, 31 l)tycznic1. - Według mie1scu, poczem sama su: oddała w ł niem ••• tebów. Wyrabiano 1e z kołcl 
Naiwyzei za1w1aazone1 decyzji S\\iętc- ręce µolicti. Rzym, 31 (lJ- Jak słychać, w oski słoniowej lub z zębów hipopotama. 
bhwego Syuodu zarządza1ący klasztorem Bankructwo milionowe. minister spraw zągranicznych San Oiu- Przed paruset laty uiywano w tym 
Carycyńsk1m 1eromonach He11udor prze- lierl111, ;iO slyczrna.-Wywozowa fir· liano uda się wkrótce do Berlina z wizytą celu kOści goleniowych koni i wołów. 
niesiony został do j.1USte1111 Fluriszcze• ma zbożuwa Henryk Szretter w Duis· do Kiderlen-Waechtera. Pod koniec ołmnutego wieka 
wa w djecez11 wł0ctlim1ersk1e; i. zailcze- burgu zawiesiła wypłaty skutkiem nie· Nowy jork, 31 (1~ Niebawem ma wyrabiano zeby z perło\\ej masy. Z&.: 
mem go ao braci, poc.t Vlarunkiem) aby µomyślnyc:h spekulaCJi na zbożu. Bi:ar1- tu t)rzybvć trzeci syn cesarza Wilhelma panował też barbarzyński zwyczaj uiys 
r.iezwioc:znie uda1 :, . ę na n11eJsce prie- t\ructwo to pociągn~ło za sooą niewy. t J wania Złbów, których dostarczały 
znciczen.a, ~r"yczem ma zabro111011y !-JL.„ ..,łacalność firmy młynarskiej Wedliłer. ks. Albert~ oficjalną wizytą do prezy• cmentarze lub pobojowiska. Do niedawna 
byt w <.,bu stohcach 1 w dJecezJI sar<1„ Pasywa obu firm wynoszą 6 m11io11ów. denta Stanów Z1ednoczonych. wyrabiali z•bY dentyści, obecnie .ma• 
towsKieJ. W1erzyc1elami są banki zacnod111o·me· „Czarna rękall działa. terjału• &otowego dostarczaj, fabrykif 

Biskup Hermogen, wobec jawnej!o miec1ue. . Salon ki, 31 .go stycznia. Serbski głównie amerykańskie. Najliczniej zao-1 

i uporczywego nieµosłuszeństwa wzoię- . Zdrowie Aerenthala. ł 1 µatruje świat w z-:by-F1ladell1a. Ooru 
d „ komitet .Czarnej ręki• rorpoczą ag ta- wi•ksze zastosowan1·e zna1·du1·~ w tym 
em dwukrotrne wyrażone1· woli Na,·- W1'edeń 30 styczn1·a W stan1·e zdro "' 

• ·- • C!ę w wilajecie Kossowo, celem wpro- przemyśle-złoto. Rok rocznie, zwt.. 
wyższe1 i ukazom Synodu o niezwłocz- wia ministra Aehrentala nast2p1ło polep- 1„ 
nym wyjeidz1e z Petersburga, nie ba· szenie, gorączka przeszła. wadzenia w życie band , serbskich. szcza w Ameryce, na parę mil jonów ..-
cząc na. µerswaz.,e trzech biskupów, Straik robotników. Straiki w Portagaljl. złota R.rzysypuJe ziemia cmentarna~ 
przypomma1ących mu o posłuchaniu Nowy JQrk, 30-go styczma. z PO· Lizbona, 3l·go stycznia. Związek - Szalona baPonowa. ·W 
obowiązku przysic:gi Cesarzowi I wyż- wodu straitrn robotników przemysłu syndykatów robotniczych ogłosi dziś iednym ! najwybitniejszych barów W 
sze1 wJaózy, według Na wyżej zatw.er- 1Ałóknistego w Lawrence (w st. Mas- strajk powszechny z powodu zajść w Marsylii doszło w tych dniach do sen­
dzouego na1 , odaanszego raportu sw. sachusetts) przyszło do scen burzliwych E L b . k sacyjnego zajścia. Baronowa A., będąca 
Synoau zwoln.ony został od zarz::idu vorze. W iz. ome s onsygnowano za- w barze z m• ... em, uczuła si• nagle obw „ i krwawych. Robotnica narodowości '"' ... 
aJeceZJ'l saratowską z wyzna1.:zen1em mu włoskiej zabita. Kilkanaście osób ranio- łoge. rażoną tem, że• pewien porucznik mary• 
pooy1u w klaszto1Le L 1 row1ckim w o1ece· nionyl.h. Wa}!ony tramwajowe, służące Straik genePaln' w Lizbonie. narki · ciągle si' jej pr.zygl,dał. Bar0r 
z1i grodzienslot:i. do przewozenia robotnikow, przewróco- Lizbona 31 stycznia.-Strajk gene- now~, znana w szerok~ch k<>ł~ch fra~ 

Słołypin i Łopuchin. ne i z111szczone. Na miejsce zaburzeń I d I . W . k ·1 . - cusk1ch z lekkomyślności i zam1łowama 
Moskwa, 30 stycznia. _ "Ruskoje wysłano siluy oddztcił WOJSl<a. Zcimożny ra ny tr~a a eJ.. 015 0 pi. nu ie gazo: do różnych sportów, w najwyższem 

Słowo" zamieściło wywiad u Burcewa włascic1el 1 znany obywatel m1eisk1, metrów 1 centrali elektryczne1. Teatry ' rozdrażnieniu zaczoła lżyć porucznika. a 
dotyczący ciekawych faktów ze stosun- ktliry podłożył bombę, aby tym spos<..- sklepy są wieczorami zamkni,te. gdy niektórzy z obecnych stanęli w obe 
ku Stołypina względem Ło iiuchina. bem ścią~11ąć podeJrz.eiue i wywołać 0 • Anarchja w Mukdenle. ronie oficera, cism;ła mu torebkt swoJł 

Burcew opowiedz iał. co następuje: burzenie prL.ec1w robotni1wm, został a· Mukden 31 stycznia Dwaj wybjtni w twa.rz, w końcu zaś, u1.11wszy nó& 
D . ' ' . stołowy, pokaleczyła poruczmlta nieba-

• ziało się to w uabinecie ~tołypi· resl.towany. • • . czł~nkow1e .partji postępowe) zamordo• piecznie na twarzy i rę.tach. To samo 
na ! es ienią w roku 1906. Rozmawiali Rewoluc1a -! Ch1n~~h. . wah wczora1 prez:ydenta rady państiNO· uczymła z innymi gośćmi, którzy ofu:e-
ze sobą, jak dwar szlafkamraci jako M ku 30 t p 1 res ó I h Codzl · 
'da. wni przyJaciele, których rozł2c~ył do- . u en. . s yczma •.. ? iqa a . z• , we1 z motyw .w po itycznyc • en1e row1 'pośpieszyli i pomoc'" Młtowl 
.;>1ero w cher rewolucyiny. „ tu1e . ~s~yst~ich przyjezd~a1ących, 1ak odbywają się tu aresztowania i tracenia udało sit: wreszcie uspokoit wiburion, 

rówm~z 1 miejscowych chinczyków, któ• ób d . b t k. • małżouk-:, którą. Jako nerwowo ~bor• 
• W owl m czasie Łopuch in był jut rzy maią obcięte warkocze. os . , .po e1rzanyc o s osun 1 z rewo oadaoo pod opieq leklrsk'" 

polity cznie rneprawomyś:ny w oczach Stracono wielu studentów, przyby"' luc1oms1am1. 
St(,łypina, z powodu OJezwy do społe- łych tu skutkiem . zamkn:ecia szkół w Nowa kopalni• złota. 
czeństwa, kiedy bvI gubernatorem esloń- Pekinie. Konsul Japoński z trud~ością Londyn. 31 stycznia. z Winnfp-
sk1m, na podstawie manifestu wzywa- uratował od egzekuc11 czterech )apoń· - 19 

Jącego do budownictwa państwowego; z czyków, Wtietych przez policje za prze· donoszą o odkryciu nowych, nadzwy• · 
powodu wreszcie rewelaci1 co du Ko- branycll chmczyl<ów. cza1 wydatnych kopalń złota. Przy 
m1ssarewskieJ 1 tajnej drukarni w de- -- poszukiwaniach zgin~ło z powodu zim· 
partamencie poliq1. T I ł na 2i ludzi. 
. .ł'\1ecly podczas rozmowy topu- e egramy w asne 
chin ostro wyraził się o działaczach Czas odnowić 
związku naruuu rosy1~lde~o. :)tołypm H owe!>o ~ur. ł.ó1.1zk.11 

wybuthncv i pow1eaz1al: Obaw» woiny. 
- Wiedz, że dotychczas mówił z· Petersourg, 31 styczmlł. .Nowoje 

tobą Piotr Arlcad1ewicz, obecnie zaś roz-· Wrem a'", ktorc od killrn dm zamieszcza 
mawiał z tobą minister spraw wew- długie artykuły 0 stosunkach rosyjsko­
n~trznycli •. 

81Jrcew oświadcza, że Łopuchin nie austriacl<ich, obecnie twierdzi, le w Au-
zdradz1 Azeta, rzetelnie trz} mał w se- str) i iJanu,e głęboki rozłam, wywołany 
krecie tajemnice departamentu policji. przez dwa zwaiCZdjące s1~ prądy. Przed„ 

Oczy Łopuchinow1 na A~efa otwO· :ilawic1ele jedne~o dążą do wo1ny z 
rzył sam Burcew. Gdy Łuyuchin obez- Włochami, drugiego zaś, pop ieranego 
nał się z istotną f1zo~nom,ą swego a· przez polaków, do WOJDY z Rosją. 
genta, który wówczcis przygotowywał 
poważne zamachy terurystyclne, dop.e- Liwa te prąJy łącz" się !ylko zdaniem 

Rozmai~ości. 
' Stowarzyszenie opla· 

oaj11cycb alimentr. W Dreznie 
powstdlo Jedyne w swoim rodzaju Sto­
warzyszeme osób opłaca1ących alimenty. 

prenumeratę 

•I ,..,,- . . •. -·.. I • „ . ... . ~ '. .„ ~ 

ro wówczas rnu„iał stw .e1 dllĆ rze'-Z} w . „Now. w r~m. ", w 1'nęo1t:111u ros;au 
~l~lq rułę Aze1a w depcu1amt!11c1e po· prawosławnycu. 

Wedłu!! niemieckiego kodeksu cy· 
wilnego o iciec dziecka naturalnego mu -
si wypłacać matce roczną pensie. \\Y· 
starczaiącą na wychowanie dziecka do 

1 piętnastego roku życia. W każdym o-
kregu istnie1ą specjalne urzędy- sędziów 
poiwiu, o, e rnnów dzieci naturalnych, 
których obvwiązkiem 1est • ustalanie 01• 

ZWIJl ZEK 08RODNIKOW 
przeniósł swą kancelarję z ulicy Piołl!a 
kowsktej Nr. 145 na ulic~ Ogrodow, Nr. 
18, w sali ja<lalnej f.tbrykiL K. Poznań­
skich i tam w dniu 4 lutego odbędzie lio 
miesięczne, zebranie n" którem p. A. 
Hajwowski będzie miał pogadankę nauko­
wą, i odbędzie się zapisywanie się do biu. 
ra pośrednictwa pracy. 

,uqi. Niemcy chcą woiny. 
Co do Hartinga, Zuczenki i innych 

prowvl\atoiov.. nigdy się llie wygaoai. . Berlin, ~1 stycznia. - Organ partji 
(Jsw1a ... c~~. ·ll • zt: Ło1J uch 1 n 111e 01~a- rządowej .Post" pomieścił artykuł, który 

t.ywał zewulucJ01.1„tu111 żaclnych us.ug, sensacy1nością swą zwrócił ogólną uwa­
bun.:ew ząaa rewtzJI :,ha„a11ego aygi.1· ge. Dziennik ten widzi mianowicie jedy· 

tawi. ny sposób złamania lewicy w - ogło· 
Kradzież i podpalenie. 
Moskwa, ., O ~ t\' czmo. - Buchalter 

składu op1yczne110 Borchardt skradł ze 
skle'>u l'b. 26,000 1 da zatarcia śll!ctów 
podpalił 1!0. 

ł&owe „motu proprio". 
Rzym, .)U· ho · ~I} ~w .a. Uvllrze w 

rzecza~u . dOl}czących Watykanu poin· 
formowane skry, zapow1ada1ą nowe 
.motu propt10" pa„Heża Pmsa X w 
kweslJi naul< 1 studJów, 1ak11n ~lę c.tu­
chow1eń:.two kalo11cl\1e oduawac po· 
WUlllU. 

St.-ajki w Portugalii. 
Lizbona, 30 st}•cznia.-Doszło do 

~awycłi Jeen ~dq SU"łjkuJllQ'Ali 

szeniu rychłej woiny. .Cesarz powinien 
uznać - pisze gazeta - że nastąpiła 
wreszcie chwila przełomowa i winien 
zdecydować si~ na dzielny czyni Po· 
w.m111śmy wyzbyć się doty-.hczasowej 
beiczy11nośc1l Nie wolno nam zapom1-
11oć, ze tylim dz1c:~i dzlemości przodków 
z ł:Sra11de11b 1 1r~11 powstały Prusy, z Prus 
zaś Niemcy • 

Bó;ka kona •wałystów z li• 
berałami. 

' ' rólew:ec, 31 stycznia. - W cza ii e 
bankietu, wydanego z okuji urodz• ń 
CłSll'll WMma prąsdo cło l&r&elaru. 

cowstwa"' i przymuszanie niedbałych 
ojców do płacenia alimentów, określo­
nych przez trybunał. Sanatorjum -ra Solmana 

Drezdeńsey .nic:owie naturalni• przy- Wamawa. ALEJA SZUCHA Nr. 9, Chłrurl!• 
szli do przekonania, te urzędy opiekuń· ' CHOROBY KOBIET Pobyt 1 opatrunki od s do 

· d · k 7 rb. dzien 
cze lego miasta z1ę i staranio;n zarżą- Ambulat•rlum " 12-ej ao 1-e) popoł, Prom 
du mie1skiegu, działają zbyt energiczme Roentgena. 

potrzebny oa 1 lipca lokal . 
z 1 do 8 51okoi na parterze na drukarnię, redakcję i ad ministracj4 

pisma i mieszkanie pr>:watne z a do 4. pokoi w. okolicy od ~owego Rynku 

do ul. Nawrot. Oierty pod .LOKAL" w administracji .Nowego Kurjera 

Łódzkiego•. 1098 0-ł 



M 25 NOWY !<Ul? IER ŁODZK1 - 31 sły.:·rn1A 1l')1~ roku. 
„ 

· · SwiatlÓlecznfc.zy :~·'l Roentgenow~ki 

.INSTYTUT . U~$. Kf\NTOtlfc; 
~J 1,ccfaJis.ty · eł o Gt · ~l· DJ t,~ctt. Wf.<-'~_(;JW, "t:llerycir.ych 1 mocze p•eiowych 

ulica Krófka -.». 4 •. "feletonu N9 19-4L 112 o o ' 
Lec2enle arron iEiv.:iami f tr-:;tyena, ~"'.::." :i•łłem !fJ-aena i ~~orcower.i 
(chor.oby: skóry l Wypadtrnie V'ł()SÓW,,. ("rądami ...-;17sokiego ~apięcia 

'-(św1eżba,. h!II oro1J1 eleltrc :.ii~y (rB _t;tyk „ H•e· usuwf·me szpecących wJosow), 
ąiaaa2 •ił racwj'";y i pfit.ur:at,c•ns; rodłu[.? ł!ro~ 7,a-b1udo"'.:sk1e~? (mem~e 
p,łc1uw..o.), l e11.t.i)l e, ·uF:\lWE!DIC t rlm"\\tłc r•!'"'G 1 łJ!~toskop1a (?sw1etlame 
organów n.ticzoi.;c·1-0V\ ych). llel tr1~z;:i~· swuetlre kąpiele a gorące 

· Jl o• le.trze. lttieni~, syphilisu .Eorlicl!·H-•ta 606". • 
Przyjmu1e od' 8· - ~ 1 pa 6-9, .-1a ,c11a~d 6' -- tj; ··· CJ:sohna p~~-::-, ~1aln1a. 

- . 

~···---~-···„~ . ' 
· ·'Wa{iie na 1<arna'riah1! I 

,,Mai.soą · [\\drgot'~ .· ... 
~~: : _ 1?1otrl(owsl(a · 41~ · ·· , 8 

Poleca w nieb7wale wielkłrn- wvborz:e: . ~ 9 
~ar:dzo e~esanck!e -Bt· u·ZKI'. -~ sai„;·tiutu 

.. • , w1edeńsk1e. . · . . ' i jedwabiu, 

# - Szykowne wledeńsk~ SZLAFROK1 'e 
.„ ' . 1 • ' ' .. 

• · :-.Spódnice, ~k.ąst}µmo·we, ft :. 
•Halki, Sza~e. Po~padOtif~. • 

Boa, Sorties-de-bal, -~ ·=· e 
.Marle-)n.toinettes. ~ , · 

Ce'1~. możliwie nizkie, ·'ale siał.el 

·~-----l0-··-·· ' " . ~ -

. " Potrzebny przedstawjqief · . '" 
_Do sprzedaży wyt~orny~h . plaka~ó\t rek la 1°10'1\ryeł\ tekturek 
do k'°'łendarzy, biletów reklamowy1eh i t. p. potrz:bny . ener· 
~u.~z~y przedstawici~·. obznajtąioflY z powyi!l~y .n dl. t~m 
1 · khJ~ntelą . Oferty adresowac: · · -„ · . 

~· .„ ~· .- J(ennan , chott jldtęngesellschaJ.f ·. -. : · 
Chroąiolitograph1scłl' _ ~unstaostęJt .. , . . . _ . . -. , ' 
RheyDł· · ··.(Deutschland) . ;. · ' 

.- .;.:r . il 

--~==----..... ..-..~---...mm:~1 

trf"J ;:::;·(~;~:--~~~~!-;~;\~·\\~~~"~ ~: \ .. 

. Teatr „~RA~A'' . 
' 

-
t'ROGRAM <>d 16 fo 31 styosnla r. b 

. Ch. Tilly Klein 
Tyrol~zy~y w Alpacb. - Muzyka)n' 
1 a ł\ t ~ 

LOOl,< ~t Ridy 
Ell•C#ntryciav skcl•ch. 

Lor;ar Trio 
Gu11w:1styey 113r1erow1. 

~. onrauy 

z swoi11. zad~ w1a ją.c:ą lll• 'Pl\ Charl i 
. .,, 

Les uuailrf . ~ocur15 
Me 11 •1.11e akt t 1 '•. !l f • • rmaą jpy. 

Bro · ikowa.<i 
Polski· hum„rvsta, 

tłarrir ••. a Qten 
1'• •lll'lk ·hmcrn • 

w al~toł'T 
Dziwny eilowiek. 

UriJnia• Io ·. 
Nowa 11eri.e obraiow. 

-- ~ 

ffled "Wer.a11d' JV•ą~ęrty Rumunskie1 
1'tpeli ,Kapel, Ster ;en, 

--· . 
• . 

') ~ „ .„ .. ~' -,:,,. . ""' I 
,,. 

„'J..:.~--~~r.r-k:~j•,n[~ : :-:-~." 1'. 

- -. . . 
.I .i „, :, : .,., .... '..!. ~\f; ,., 

" 
„. ~ ( ~ „ ~ • ): •• ! ' 

Ważne Dta ·f ań! 

==============================· 
Ks1ągarn.e · G ~b..;thnera i Wolffa po.ecają. 

Ił · ·"' bC. , Nowość! 
j01~ lJ,~ NA (jULJ ĄNA 'VIENiAWSKIEGO) • 

Kar.tkf z Pamiętnika 
zawierające obrazy z okresu przedpowstaniowego, 
==z powstania 1863 r . l z emigracji. == 

Cena dw eh tom ·w rb. 2.40. 
Czysty dochćd z te~o wydawnictwa r. rze1naczył autor 

na korz~ sć Towan•ystwa Literatów i Dz1ennikar.,.~1 ora~ Kasy 
U1erack1eJ. . • . 538-3-t 

Do nabvc 3 we wszystkich ks'9garoi-eh. 

·========================::::::======::=:==:-;4 

f~aJt~{igze f} ;SIT'O tnodn'<-we dla rodzin pofsldch 
pod redakeją STANISŁAWA BELZY. 

W ciąi?u rokJ daje 5 21 J1utnerv bo _:-ato , 
Hu•łrowi:ine i 12 iomów po•S 1aci1 

, szkiców historycznych uraz ·naukow>~~. 

ZIARNO POMIB5ZCZA: 
, .KroniLl społeczne, przeg'ądy poli~czne, 
wspomnienia hiatoryczne, rocznice wieli-ich 
zmarłych. i: owieści i nowele, oryginalne 
t tłomalaone, poez e, artylrnły pri:yrodnkze 
j naukowe, oraz opisy podróż/ i humorys1ykę 

:·WARUNKI Pł(ĘNUMERATY: 

P-oczoie Rb. - - 6.- lloezn!c Ilb. - - 6.-
w Warszawie li . na Prowincjł 

Pólrocin.iot „ - ..... #. 60 PółNc;Z le li - - a.~· 
Kwart1-h1.o • - - 1.211 Kw•1tal11io „ - I \ .60 

' Za 1ranic' Rb . 8 

z4 pid'n" opr••• d.otłatlrów se zlqcenicm riobi•rusy lt , rqc~ 
ADRES: ~ar&z • wa, NQWy•Swiat 16 70 Tel. 27-73. 

Nt sądanie wysyłamy numer okazowy. ~ 
~-I ______ .,., 

Ur. med. •~· (0f ZłN Dr. L. Prybulski 
ul. Piotrkowska 71. 
Choro~y serca i płuo 
pr1y11I1uje o4 llJ-11 . ocJ •~ó 11• poł 
felefon nr. 21 19. ~388 10 1 

Stars~v f el .JJ•er 
D. ŁOKSZ Y N 
Widzewska 10. Telęfon Mi 20 -56 
Akuratne wykonywani;: wsiel1d11c 
czynności felczeraK ich. 

C diiennie szp•agieide 
ospy ooar~ llnttł świ ·if\ 
kruw1a11ką. · 

l..horoby skórne, wtasvw, (kos· 
.1etyka) weneryci1te, rnw„zop!cio­
we 1 niemocy płcio.ve1 • Le1..zenie 
syph1lhu Sa1v1arsd.1e111 .Ehrhch-

Hata 606" 
ulica POŁUDNIOWA .Ni 2. 

erJ)'Jlall{• UhOl'yCb 00 8 - 1 raDO I od 
4 -- 9 pv p0t., pani• od !J ..- 6 po poŁ 

8'.ll• o o 

Dr. L Klaczkin 
Kenatantv•iwaka 11. 

· SPĘCJALNY 
fRYZJt;RS1\l SĄLQN dlą PAN 

„_ .E--u·G. -EN. JA't Dr. RabYriowiez „ _ . . · CHOROBY i i~~s~A, N03A 

Syphllla, skórne, wanervcz1._ 
choroby drog moozowyo&L 

Pray11u„ e 1ou 8-J. rapo 1 ocł 
5 ~ 8 wleer;. dla pan od ,:....1 f • 

/Q~lłUJlU!. 71 ~ 3--0 

a. 2.ielona . ; 
SPiCJALI TA KARTO \V -~.KA, 

Łt>ea, Konstantynowska 5 
Jelefanp N2 2a„01~ .... ~_ .................. _ _.. _ _._ ........ ~ ~·· · U_8 Lit. n1 ·anowicź Gboróbi ~:::::· p~~:~~FnyP 

~- - ~1f~4'~~~1f ··W PuJeNA;pjĘ{"QEJSllJ:.ClfiSAkiltagh Krot~a IJ. - Dr. LEWKOWICZ 
: : ' ,Dla Tow. AkOyJn'ego ' '· ' . ll!JClt' głowy I natye)lmia~t1:1wy1n W)'ł,11• Choroby ·drog monowycb 110Wruc1ł 

kt r ' I nen •m ( ijuicur) czysie;i;enie p,azuogci Przy 8\1phlhsl8 S10$0W,nie p .... 
„ 0 .8 .. '!!~ na ce u,„ ~arówno w ··fto•ii. jak' 2a1gt1nkA! frjnsporto· , larhowaę • • wtoaow 1 wa~ełk•e robuty vr , pęcherza .I !lt!re.,) J ..... 

w.~n.~e l µbeap~_eę~~nle towarów, ł_;ł~!Jlit enie t)d po41ni-.11, kuj.JOwa-· ukrea p~ruill#P-tllf4 W<;bOdl !ll?lil t)łko tv: Cystoskopia I zgłę.bnakowanle „ou6" 
P.le_ I' •P!Z_eda'. zar_own.o w Rosi1 Jak •agf anie. ą ró.ż_n.yct \ towa.o loiri turha.Ol'.-We w~rk ... e1e I pqsttl\Cłl, za- ó Leęzen e eleKtrycznością i ma•• 
Wirów J · p1odu· tow a także "pe'ł . . . · • h I , -o , t-. .„ze W. n,1a~wnym $tyh,1 wykouywaiia_; lllOCZOWOQ W, iem W OfaCyJOym • 

. i ' ' . .. , ' . . " fll!J.Jlle 1llt.llfC l.1lłl:Uft rlitf~thr p11.d mQIHł lc1erułl k1em. Wyuczam upina- Godz:. przy1ęć od 1§.,-10 ! 4~7 Za1.:hoC1nia 1'\ilV 38 
ft. energ~czni przeds~aw1e1ele z kapitałem. :. {)f~.riy , ze ws~aza· · 1111 oafnowuych t1rtur w o 1ekc1ach od 9_ 1 i od ó-8 dit paa od l-G 

. ąiem charakts:ru za1ęc1a, refere1;cJ1 i .t. P •. Ypra~za SJ.ę adr'"°" ' Abonament na ąJłeJŚCU t w domach. Dr, M ~ Papierny w nifd11•l~ q4 9 do 3. r •. 1109 ! • 
..Y.at; Sf, P~ąsburg, H-e1t oddzifłl ·pocitowy, oka~cidowi . I asz„ . CZI&- -·- e: ' 

,,_ 

- portu u .Ni 480, .. " . r J $83-3 
Nagrody Rb. 10 Akuszer• a,.1~oi•li•ta +~+~+++~ 

IJciekt pies dvP.i:rmon inazer" onoró . . .i•ecrc4„ . ' · .
6

• · .· · Przy1tn1t1e <tu U 11&00 • ua 4 pei JiDp 
~ . , , . . curny, ~ ~ .. !tem~ P · (l~~m1, usz~ do 6 pól .oo południu • 

. . .Jl. "unrin ·· okró1k ' ~t • Z)'.lOone, wabi się ., ao1~-s. - Ulhł• J'ęł'łdnip'll'ą li 
.- ., .~ I' · · _ dprowadztt tt.1~11 N i~ . s 1óz i a 1 • 1on ~ ,..,. 1ó 8& J64J 

. · .„ · · w~każe. J~~l-3-l 

SZtabs~XapifanJtybnikow .· Dr, me~. mo•..tr Ur. REST 
lu 1,.l ASZEW I'"' z Sriednia a• powrócił. 

· I\ U Sp.: C boroby st<ome, · w~11erycz· 
ucieszn~ przygody szpiega · japońskJt;Q dę ną.byot• ' · ne, kosmetykct 1~1ta;sk1 ,Lec~e-

b. kliniciny dr. w Peter~burgu -nie hy phihm Sa.varsiutem „ER-

· Ct na 35 A Op; 

:tamil"szkał .,.., Łodzi. LICf-1 - ttAf A óQó·' ti!ltttrV .!n). 
Zawadz a Ni ao. Le„zerne ele1< 1 rycz11ośaią {ek1ttro„ 

Chor.ł_ uy wewrę lrzne kou ice .z.e .11) 1 ma.;Jti: .11 · wi ur4c r1ny.n-
u „ pań 0 5.)Jita i'O..:ie .ulma. 

1 dz fGI, • Go b in)I pr,y 1~ : ~El 8 - 1 i·sau • od 4~ 8 
Vrzyjmuit od 1 o - l i r. ' ~ 14. - ó w w1cc1. w n19<igieJ41 , §W•~a 9 -2 p o-! 

POSZUKUJEMY 

iBolnych agent6w i kolporłe· 
r • '·"' wy.- vKiem wyaagrodtell em. 
~W ph•taem llMr.u:. Udąita 1umiellllf 

i bardz.o punktudlna 
A1 re4ować F.i :na Ksie~a1nia Wydaw~ 
n eu PolsKa. PvioaD Po•en Gr. G11t-
berst.r, 37. rl69ó-2- l. 

Potrzebny 

pokóJ ;z kuchnią 
Sl!CllY I Wl.,lUj Oi.1 ~t)'l.iL.0 8. 
W ,iuomoic dl" M, G. do .N 
K!.ln tsr& t.ódz..,.iego. 



ROWY ftUR]ER t.ODZK't - 31 !tłyeznia 1"1.? roku. 

Karol .J1'ic~al~f\i 
Posa'1zki terrakotowe. Płytki glaznrow•n~. Lóweiki rótnoltolorowe do wytlą.da­
nia elewacj ~ domów i scian. Ceda ogniotrwała. PłJiJ piek:ar~lrie~ Oeg1a fasonaw 
wa poreelnnowa do młynów kulowych. Glinka ogntotrwała. Odlewy z. ~laza la­
no-ko.tego. Liny stalowe. Drut st3Jowj. Dzwony· i sygnaturki kościelne. Dźwigi 
W ciąe;i. ~· chody żelazne proste i spiralne. Balustrady do balkonów i schodów. 
Drzwi~ki hermetyezne do pieców. ~zafy i ,.kqy ogniotrwałe. Lodownie pokojowe. 

Łódz,"Piotrkowska 223, telefon 28-83 

J 

Orkiestrjony ele.ktrycznG, sprężinowe . i ciężar~we _ fabry~i.~Pi.ego Fuch~, Praga . 

Przyjmuje aię prenumeratę na 1812 .-ok 
na eodzicnn11 polityczną, Jiteraekfł i ekonomioznfł gaze~ 

. ·-1-- .-;··" 

7-my rok ·R I E C Z 7-my rok 
wyda~nictwa wydawnictwa 

r~·~~·~= I iyr~~: fily~~9~~s11e. I 
\Ą ydawany w Petersburgu 

przez _a. D. Na'!okowa i I. I. Petrunkiewicza1 przy wspó!ttd4iale P. ił, 
Mllukowa 1 I. w. Gessen a 1 i przy dawniejszym składzie współpracowników. 

półrocznym prenumeratorom gazety „Riecz•• na 1912 rok, prenumerującym do 
1 lutego, będzie rozesłany w s tyumiu 1912 roku bez,Jłatnie 

międzynarodowego SCHAMPJONATU &A I 
~ 2i"1y ~im . 9 .. 

Rocznik gazety „RIECZ" na rok .. 1912. 
w·AtL K T francuski~j I 

zawierający przegląd wai nie1szych wydarzeń bieżących w dziale pol itycznym. prawodawclym 
przemy~łowym. naukowo-literackim oraz ar:ysiycznym zycia Ros i w r. 1911, a również 
wiadomości sta ystyc;;, nych o różnych mających na wainie sze znaczen e, przejawach tytia 

" · · nz••· a ••L•• e fit '· Walka .rozatrzyg•J110• tł 
- „ - E~!IJ:!~ś::!~e - "·~t!~": - . 
~ · Krawatzki · Pawnea Bill A · 
W ,. Polaka ~wyka ·, -

"

'. A. de 5•usaa , Wladylław ZBYSZKO „ 
' Afr11ta · - C71aolewlca · . . „ 

rosyjskiego , w zwią7.ku będł\cych z danemi sta.ystyki m · ęi:lz y narodowej. 
C EN A P -fł EN U ad ER AT Y1 

12 m. 9 m 6 m 5 m 4 m 3 m 2 m 1 m 
W Rosji 12 - 9 - 6 - ó.10 4.8i 3 .15 215 110 
Zagranicą 20 - ' 1575 U - 9 50 115 6 - 4- 2-

Dla wielkich duchownych, nauczycieli dla stud u ących w wyistiCh zakładach nau­
kowych. łelczeró wj włościan, robotni :,ów i sull jektów, pr .i:y zamjwieniach bezpośrednio · 
w administracji, na 12 mies. 9 rb i 96.75; 6 m. 4,50; 3 m. 2,40; 1 mies. 85 kOf>~ 

Adres Administrac1i: 1,Riecz", St. ·Petenburg, ul. Zukowskiego Nr~ 2111 8. 

• • • t • • . st.den~ .„~nyteta w1ede4•.kl•ao .9 

I , osiś -wyltcp .eo1npan7 ońgiaal Jassy_ ~~:~::r• 9 
: ANONą: ~~ pi~tał.: 2 lutego ~.b. dwa pr.zedstawieni&: 9 

- po ~ot· 1 . !ftec:zar. Pocqtek dsaennego o godzinie 3 ~ A 
W . połudntu, wieczorowe~o o godzinie 8 . wieczorem. 9 

r 

.I 

Okazowe .MJ\li „Rieczy·• dla obzna ,mienia '.l·)'s)la SiC: bez.płatme· r1619-3-1 

• 

' Kto szuka: 
pracy, 
posady, 
służbv, 
mieszkania. 
zbytu towarów. 
reklamy wyrobów, 
dzierżawy. ' 

Kto potrzebnie: 
te" - ·-=et -= 

inżynierów, 
urzedników, 
techników, 
leśniczych, 
pomocników, 
pokojówek, 
kucharzy, 
kucharek,. 
słuzby. 

Kto chce: 
msJc.>l mieszkanie, 
kup i~ h.:b sprzedał 

ziemię, handle, 
gospodarstwa, 

pożyczyć piemedzy 
i t. p. 

ltJ lub podać cośkolwiek 
oo wiadomości ogółu 

.. najlepiej I najtaniej 
. uzyska to przez . 

I ł\ OGŁOS·ZENIA 

w ,,~ow1m lrrrjtrze lóllztlm". 

. 

I l 

A A A Kastjum.y Maska_ra­
. „ • dowe do wypoiy· 

czen1a u1. t'ańska 67 parter „ Mi­
chał Naborowski. 1090-10-

chlop ee du posłu~ putrzec1ny. 
do 1abora1orjum Sre . .m1a 20 

1343-2.;_J 

U 
..... ora ul<alJi11 l\allapa 111aru u• 

żywana, kryta wełnianym 
,bordeau'' rypsem oraz sleslóng 
używa'uy sprzedam bardzo tahiu. 
W1azewska 36~ Tapi..:er Kwiat• 
kowski. 18.50-3-1 

f 01 Lep1an w dobrym stania do 
sprzedama. Dzielna 81 .m 9~ 

f otel &•ładan• dut cłlo -
1 egu lekki wygoany do sprze­

ua1m1. Paotrkowaka 209 
m. d 1 U•p1ętro. 965-v 

8 ~zc:zegóły '!" programach. Początek o g •• ~ i pół w.' -

eee---.11Heeeee 
• 

:x 

Prenumerować 
wszystkie pisma, 

oraz ogłaszać się w tychże „ 
ściśle, według cen redakcwinych 

moin• w-·,,:PROMIENIU" 
Piotr•ow•ll~ 81, telefon 1200. 

Ołówne pr.z~Jstawicielstwo prawie wszystkich cza!ooism 
· warszawsltich. jak: ' 

• Tytodolk lllustrowaay" „Swlat•, •Nowe t,cłeoS; • Wolne Słowo•, ,Myśl 
Mepodlegli•, • Ty1odnik: Mód i Powieści". 0 Pr&Jjaolal Dsleel", .Gueta 
SwillUlczna•, •Trubadur Polski8

, .Goo: ee Por•lllll' i W•eci.rny", .Nowa 
Gueta•, „Kurjer Poraaay•, .Kurjer Polski". •Wiadomości Codtieone• • 
.KoJ.ćea· •• M,uch•"- i t. i;ł. '969--0-1 

' . 

Gramo19ny, płyty na1swieższe '· · · 
bardżo tanio, przy1muję ta~ zag~nął weksel "a 60. rb„ pod· zag!nął paszport wy.dany z !"~· 

· kie reperacje. Długa 64. Ryniko· p1s~ny przez, Wo1c1~ha Ko- ~1stratu m. toctz•,, na 1mu: 
wsio. 13!5-10-1 walczyka. Jest bezwartościowy. Jakóba Loeben41. 1353-3 .... 1 

K
. tu ~h1.ef kUiJIĆ, sprzeaać, Zd- . . ·-- IJJO-a-1 zaginął paszport wydany- Z gmi• 

mienić, wydzierżawić mają· zagrnClł P.8-~Zp~~t _wydany z gmi- . ny Podołesz, pow. łódzkiego, 
teK ziem:;ki, f()IWark, l<olonJę, ny R.zew, pow. łódzkiego, na im1e Jana Malca. 1357-s ..:.. t 
mtyn, tartat1„ hotel, restauracie, gub.piotrkowsldei, . na imie A11• , a -: r· ą1 · pasz.,orr w1aa11y z rna· 
cu•ucrrnę, piwiarnie pralni«: ·to tóniego Knapkiewicta L gistratu m. Gos(ynin ,i, :!db. 
na 1 łepieJ 'za pośrednictwem W. 1331-3-1 warszawskiej na imię Fnmcisz;k1 
Niem.erskiego, Zawadzka 10. Tam zaginęła karta od_ ks1ążeczk1 le-- Marka Ro1ewskiego. 1306-3--1 
że puśred111ctwu przy zac: 1 ą ~ao1u 1i1itymacyjnej wyda111' ~ fab- , J aginąr paszport wydany z gll)i­
pożyczek. 101<ac11 kapitałów 1 nai· rykt Poznańs 1< 1 ego, na irnh~ Marji l.J ny Przystań, pow. często-

. mu wszelkie~o rodzaju loka·łl. Rydlewskie• 13 . H-3..:..1 cbowskit:1.!0, gub. piotrkowskiej 
, · · 13v9-10~1 1, i:l&lt!ęł.t kalla ·aa. pa~z~rt~ na imię Wła~ysł~wy. Wręczy.c1<1e1. 

N
iemka, młoda, mtehgentna µo ~ wy~ana z fobryk1 ~~•e.1ker . . - 1805~371 

::\ZU "i. Ll,e m1eJ!Ca 'do dz1ed za ~a, na imię Adama Stu~zt~skieg:o. · a2mął pa,szport Wydai1y '}„te~o 
. boi1 ę. Nawrot 90 • . Filia p1ekar- . · . · .. 1~54-ł-1 l Łaz1enkowskiegµ ucząstJ(u 
' sk~. . . '. . . I • l.342-3-:-1 zag1ni:~a .Ki1~lii . oa paszpo1 tu~ w Warszawie na imię Maksymil· 

. , . . ~ wy0ana: ~ 'fabryki ' Wa11.nera iana Eorm•ńskiego. 1:;03--:-3-l 

Potrtebna pokoiowka z froter• i &-k1, na_ 1m1ę.Franciszka Wroń· ===' ========= 
~ą. B~z osobisty_ch rekomen- :sk ago. . 1352-1-1 

daq1 nie pr~y~1hodz1ł. An drze Ja aginc:ły dwa wek~!' µn.itesLu- obhdy prywatne. N owo-Ce.· giel. 
1· f4. . . . 1360-3-1 . L wam:„ wystawione przez; I. P.t- ni ana .N! 5 m. 15 p :i rter. 

, lecznica chorób skórnycłl i wenerrcznych 
f I l~ , 

Poszuk~Ję ·pan~enkę, 1zraełl!k4= canowsk1c~o, na zlei.:enie M. I ~ ł ł I Ił ~ te dl 11 il I I 
, . na m1~szkame. Nowo-Ceg1el· Blumstewa„ na sumę po 50 r1>.. 

mana 17 ·rn. ' 1. 1358-2-1 kdżdy, 11 .łim~ I, 19 mareą 1910 · po-~o, lliU.«..f o awo ... u ·u K- roku, drugi 14 maja 1910 ro t~ u. 
Fracovnia Sukien Damskich 

.. ; D-i:ó.W; L. .Fal.ka, Z. ·Golca, M. Jełnic <iego 
') u lic a \\ ółczańs~a 36 

Og6ine' i pojedyncze pokoj~ dla c norycll o.ć 2-5 rb. ~ a•bula 
torjum dla niezamożnych, 60 lcap. 

• Leczenie promieniami Roentgena, lampił Flnse• 
na· ~ l\ ro_mayera 1 p1ądamJ o wyso1u em napH:;c.u (arso11• 
•ahz.ac 1a). baoame krwi J mamek na sy tib s. 

· lloazJny przy1ęc: · od 8 - . 9 rano, od 11 i pił d• . 1 i pół 
. • : 1'0ł . . 1 od 7 ·- 8; w niedzielet sw1ęta od l!•dz. 9- 10 i 
· ~ , 12 t pół do l t pół po południ u Ko biety ct\.Jr J na c 'lontby 

»korne 1 wen.-:ryczne puy1m uJ e P••'l i ..Jr. Z a .ul• ( e:1.1.u1• 
baum w ponie.1fa1ałJU, srody ł p24t1ie1 011 <> 1 p\ll dv 6 1 p9 _ 

- nach. zdatny na biuro · lub Zastrzeia s,~ p~zed nabyciem 
' iabinet lekarza albo~ adwokatil von.•waż ~eksłe :54 11-iew~żnti. 

lub salon µrywatny do wy11a1e· t.a~kawy zna az.:a racży i.. Wróe1ć 
c1a urn lub od 1 styctnia UlZ z•2ut>Jone wekste. I. L..eoerma­
P1otrkowsko1 209 m. 6 IJ- r. ię 1ro. nowi. Z"wadtka tu. 13•9-3-1 
LJct.,:it:i: gazdowy 11a .., udy 1 
1 1unty do s~rzedama. · \\fi•· 

domosć w kantorze „Kuriera" 
Zachodma . 37~ 

Ro .i1c · 1i1co.e z 1.1„Ku µl>KOI 
w dobrym stanie do sprze· 

Uall a. Dziel a 50.· w1„do ,1JQŚĆ u !„ óta. 1333--a.:._3 

lailllC:ł~ .. K•na łiłd · -paszr1ortu, 
!Wydana Z fabryki r'Oznań·­

skiegOj <l'a imif: .Fel1J,<sa . Pa~al,a.r 
. 1351-l-1 

1 <i5111ą~,. pastj>'vrt W).'1a11y z; ma· 
LA g1stra tu m • . Radomi• gu'b. 
raJom:ikleJ 114' imi~ Edwarda Pa· 
ł1ńn1eao. · · 1365-J-1 

·Jt ió~ec~i~j 
ł.ódz1 Zpoha.dnia 30 

(róg t<.onstant.) m. IO 
(2-gie piętro) · 

wykonywa suknie. balowe, 
wizytowe. ~ostj11111y . i t. · d. 
Po cen•oh b•rdz-o 

prz.,-atępnycb 

.Ra4aktoc: ........ li&•··~ 

I 


	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s01
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s02
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s03
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s04
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s05
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s06
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s07
	Nowy_Kurjer_Lodzki_1912_no_025_s08

